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      Wąbrzeźno

Klienci się cieszą, 
sprzedawcy narzekają
Moment oddania zmodernizowanego targowiska miejskiego do użytku nie należał do wy-
marzonych. Kiepska pogoda nie tylko wpłynęła na frekwencję, ale też popsuła humor 
sprzedającym. 

      Powiat

Ksawery nabroił

R E K L A M A

Pierwszy targ odbył się w mi-
niony piątek. Po nowym obiekcie 
przespacerowali się burmistrz Le-
szek Kawski i wiceprzewodniczą-
cy sejmiku województwa Ryszard 
Bober oraz przedstawiciele wy-
konawcy inwestycji, �rmy ASTA-
BUD. 

Na targowisku pojawiło się 
zaledwie kilku sprzedawców han-
dlujących warzywami, owocami, 
jajkami i drobiem. Ci, którzy zajęli 
miejsca w zadaszonej części targu 
nie narzekali. Za to handlowcy, 
którzy rozstawili się na odkrytej 
części, nie kryli swojego niezado-
wolenia. 

– Stoły są za wysokie, za wą-
skie, za krótkie. Mamy za mało 
miejsca – denerwuje się pan Ja-
nusz. – Cały targ powinien być 
zadaszony. 

Sprzedawcy handlujący obok 
pana Janusza podzielali jego zda-
nie.  

– Oczywiście można było za-

daszyć cały rynek, ale to ogromne 
koszty. Można było kłaść lepszą 
kostkę, ogólnie robić większe baje-
ry, jednak ktoś musiałby za to za-
płacić – mówi burmistrz. – Projekt 
uzgadniałem z handlowcami dwu-
krotnie, nikt nie zgłaszał żadnych 
uwag. Jeśli stolik jest za krótki to 
myślę, że zawsze można zająć dwa 
stanowiska. Oczywiście to kosz-
tuje. Czy za wysokie stoliki? To 
zależy do jak wysokich ludzi to 

się odnosi i jakie towary się wysta-
wia. Handlujący jajami czy ubitym 
drobiem nie mają problemu. Tylko 
jeden pan, który wystawił wysokie 
skrzynki z jabłkami, o tym mówił. 
Myślę, że standard targowiska jest 
co najmniej europejski. Mimo to 
zawsze jest jakieś „ale”.

Za to klienci, którzy tego dnia 
zdecydowali się na zakupy, byli 
pod wrażeniem. 

– Bardzo mi się podoba. Teraz 
jest schludnie. Nie ma błota. Świet-
nie, że jest miejsce z zadaszonymi 
stolikami. Na pewno będę chętnie 
tu przychodzić – mówi Aleksan-
dra Basikowska. 

Stałym klientem targowiska 
jest Ryszard Więckowski. 

– Piękne stoły i utwardzenie. 
Na pewno to miejsce przyciągnie 
nowych klientów – stwierdza. 

dokończenie na str. 3

Na targowisku pojawiło się zaledwie kilku sprzedawców 
z sektora rolno-spożywczego

– Piękne stoły, plac utwardzony. Na pewno to miejsce przyciągnie nowych klien-
tów – stwierdza Ryszard Więckowski

Przewrócone drzewa, uszkodzone dachy, awarie prądu  
– orkan Ksawery nie oszczędził też Wąbrzeźna i powiatu. 
Z powodu pogody przełożono jarmark świąteczny, który 
miał się odbyć w piątek na rynku.

Piątkową o�arą kiepskich wa-
runków atmosferycznych był tir 
przewożący świnie. Pojazd wpadł 
w poślizg i uderzył w bariery ener-
gochłonne na drodze krajowej nr 
15 w Lipnicy. Samochód utknął na 
poboczu. Kierowcy ciężarówki na 
szczęście nic się nie stało. Droga 
była nieprzejezdna przez 4 godzi-
ny. Policjanci kierowali pojazdy 
na wyznaczone objazdy, a strażacy 
zabezpieczyli miejsce zdarzenia. 
Do wyciągnięcia tira potrzebny 
był specjalistyczny sprzęt holow-
niczy. 

Tego samego dnia w Wiel-
dządzu drzewo przechyliło się na 
budynek mieszkalny i uszkodzi-
ło dach. W Bągarcie wiatr zerwał 
dach z budynku inwentarskiego.

Kilkakrotnie w piątek straża-
cy usuwali drzewa z jezdni: w Wą-
brzeźnie na ul. Akacjowej, w Bru-
dzawkach, Książkach, Wroniu, 
Zaskoczu. W Bliźnie przewróciły 
się dwa drzewa. A w Ryńsku drze-
wo zagrażało linii energetycznej. 

dokończenie na str. 2
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Uczniowie oraz pracownicy wąbrzeskiej Szkoły Podstawo-
wej nr 3 zapraszają wszystkich mieszkańców na imprezę 
pod nazwą „Czekając, kiedy wzejdzie wigilijna gwiazda”. 
Odbędzie się ona 13 grudnia. 

R E K L A M A

      Wąbrzeźno

Świąteczna trójka

W piątek wąbrzeska trójka 
wprowadzi mieszkańców w bo-
żonarodzeniowy nastrój. Impre-
za zacznie się o godzinie 16.00. 
Na wszystkich gości czeka szereg 
atrakcji. Będzie można posma-
kować wigilijnych potraw, świą-
tecznych ciast. Dla najmłodszych 
przygotowano gry i zabawy. Bę-
dzie również działać poczta świę-
tego mikołaja. 

Zdjęcie w saniach z mikoła-
jem i Królową Śniegu będzie miłą 
pamiątką z imprezy. Od godziny 
17.30 mali artyści programem „Na 

śnieżnej pierzynie” przygotują 
uczestników do spotkania z zimą, 
kolędami oraz prezentami. 

Dawid Otremba

      Powiat

Ksawery nabroił
dokończenie ze str. 1

Następnego dnia było już 
znacznie spokojniej. Do usunięcia 
zostało drzewo w miejscowości 
Brudzawki. 

– To był dla nas pracowity 
okres. Odebraliśmy też mnóstwo 
telefonów związanych z brakiem 
prądu –  mówi mł. bryg. Ireneusz 
Wiśniewski, zastępca komendanta 
powiatowego Państwowej Straży 
Pożarnej w Wąbrzeźnie. 

W mieście z powodu wichury 
szwankowało oświetlenie ulicz-
ne. Pierwsze awarie odnotowano 
w nocy z 5 na 6 grudnia na uli-
cach Chełmińskiej, Grudziądz-
kiej, Placu Jana Pawła II. W piątek  
oświetlenie nie działało prawie 
w całym mieście. Ekipa zakładu 
energetycznego usuwała awarie 
przez cały dzień, do późnych go-
dziny wieczornych. 

W powiecie awarie prądu 

wystąpiły m. in. w Książkach, Ło-
patkach, Osieczku, w Małych Ra-
dowiskach, Przydworzu, Orzecho-
wie, Wielkim Pułkowie, Płużnicy, 
Dąbrówce i Nowej Wsi Królew-
skiej. 

Z powodu kiepskiej pogody 
w czwartek wieczorem odwołano 
jarmark świąteczny. Został przeło-
żony na środę, 11 grudnia. 

(pg), 

fot. KPP w Wąbrzeźnie

Piątkową ofiarą kiepskich warunków atmosferycznych był tir przewożący świnie

      Wąbrzeźno

Awaria na ulicy 1 Maja
Naszego Czytelnika zbulwersował fakt, że fragment wyremontowanej ulicy 1 Maja został 
rozkopany.

– Położono niedawno nowe 
chodniki, nowy asfalt, tyle pienię-
dzy na to poszło, a teraz od nowa 
się w tym kopie. Przecież na etapie 
planowania inwestycji było tyle 
czasu, by położyć wszystkie insta-
lacje. Kolejny raz kładziony dywa-
nik nie będzie aż tak wytrzymały. 
To robota głupiego – denerwuje 
się Czytelnik. 

Okazało się jednak, że nikt o 
niczym nie zapomniał. Rozkopanie 
ulicy to skutek awarii. Przy posesji 
nr 68 wypłynęła woda. Rozszczel-
niły się rury przyłącza wodne-
go, prowadzącego do tej działki. 
Awaria nie była wynikiem prac 
prowadzonych przez wykonaw-
cę drogi – �rmę Skanska. Jako że 
właścicielem przyłącza jest spółka 
Energa, to ona była zobowiązana 
usunąć awarię i przywrócić drogę 
do takiego stanu, w jakim Skanska 
oddała ją miastu.

Spółka naprawę przyłącza oraz 
drogi zleciła �rmie z Wąbrzeźna. 5 
grudnia awaria została usunięta 
i wykonano większość prac drogo-

wych. 6 grudnia położono ostat-
nią warstwę masy bitumicznej. 
Droga musiała zostać naprawiona 
w takiej samej technologii, jaką 
przy budowie zastosowała �rma 
Skanska. 

– Jest mi bardzo przykro 
z tego powodu, bo wiem ile pracy 

i pieniędzy to kosztowało. Awarii, 
niestety, nie da się przewidzieć, 
a nie mogę pozwolić, by ludzie nie 
mieli wody – powiedział nam bur-
mistrz Leszek Kawski. 

Na prace wykonawca musi 
dać trzyletni okres gwarancji.

Tekst i fot. (pg)

W piątek ul. 1 Maja była już naprawiona

Za utworzenie Centrum Edukacji Ekologicznej w Orłowie 
oraz zagospodarowanie plaży w Wieldządzu gmina Płużni-
ca zajęła dwa drugie miejsca na etapie wojewódzkim kon-
kursu „Przyjazna Wieś 2013”. 

      Wąbrzeźno, Orłowo

Przyjazne inwestycje

Centrum w Orłowie, które 
służy zarówno mieszkańcom, jak 
i grupom z innych gmin otrzy-
mało nagrodę w kategorii in-
frastruktura społeczna, a plaża 
w Wieldządzu w kategorii infra-
struktura techniczna. Nagrody 
dla gminy Płużnica, po 1 tys. zł 
każda, wójt Marcin Skonieczka 
odebrał podczas Forum Energe-
tyki Odnawialnej, które odbyło 
się w Przysieku.

– Bardzo mnie cieszy to wy-
różnienie – mówi wójt. – Na eta-
pie przygotowywania tych zadań 

prowadziliśmy szerokie konsulta-
cje z mieszkańcami i, jak widać, 
przyniosło to bardzo dobre rezul-
taty. 

Konkurs „Przyjazna wieś” or-
ganizuje Ministerstwo Rolnictwa 
i Rozwoju Wsi w ramach Krajo-
wej Sieci Obszarów Wiejskich. 
Jego celem jest wskazanie i doce-
nienie przykładów infrastruktury 
wiejskiej, s�nansowanych z fun-
duszy europejskich, które służą 
przedsiębiorcom, mieszkańcom 
i turystom.

(pg)
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      Ratownictwo

Wiedza na wagę życia
Kiedy można wezwać karetkę pogotowia, jakie informacje należy podać dyspozytorowi 
i jak poprawnie udzielić pomocy poszkodowanemu zanim dotrą ratownicy? – ta wiedza 
może sprawić, że uratujemy komuś życie.  

R E K L A M A

Kiedy można wezwać 

pogotowie ratunkowe?

Karetkę można wezwać tyl-
ko w uzasadnionych przypad-
kach: kiedy doszło do nagłego, 
bezpośredniego zagrożenia życia 
lub w tzw. stanach nagłych, które 
mogą prowadzić do znacznego 
uszczerbku zdrowia. Do skorzy-
stania z pomocy pogotowia ratun-
kowego upoważniają takie objawy 
jak m. in. utrata przytomności, 
zatrzymanie krążenia, zaburze-
nia świadomości, nagły, ostry ból 
w klatce piersiowej, zaburzenia 
rytmu serca, duszność, trudno-
ści w oddychaniu, zaburzenia 
świadomości, drgawki, masywne 
krwotoki. Karetkę wzywamy do 
nagłego porodu, wszelkich po-
trąceń pieszych i wypadków ko-
munikacyjnych, jeśli ktokolwiek 
z uczestników czuje ból, zawroty 
głowy, mdłości, jest ranny. Na 
pogotowie dzwonimy też w przy-
padku rozległych poparzeń dru-
giego stopnia, zatruć lekami lub 
środkami chemicznymi, złamań 
kończyn dolnych bez możliwości 
bezpiecznego transportu do szpi-
tala, w przypadku urazów: klatki 
piersiowej (jeśli występują trud-
ności w oddychaniu) i oka, gdy 
nastąpiła perforacja lub rozcięcie 
gałki ocznej, gdy mamy do czy-
nienia z o�arą podtopienia, osobą, 
która próbowała odebrać sobie ży-
cie czy chorym psychicznie, który 
zachowuje się agresywnie.  

– Zdarzają się sytuacje nie-
uzasadnionego wezwania karetki 
np. bo komuś skończyły się leki 
i chce żeby mu wypisać receptę. 
Pogotowie wzywane jest do sytu-
acji nie mających nic wspólnego 
z zagrożeniem życia. Pomimo że 
w zespole jest lekarz, to nie wy-
pisze on recepty ani nie wystawi 
zaświadczenia o stanie zdrowia 
– wyjaśnia Wiesława Junkier, pie-
lęgniarka oddziałowa Oddziału 
Pomocy Doraźnej w Nowym Szpi-
talu w Wąbrzeźnie. – Jeśli ktoś ma 
zaplanowane badanie i czeka w ko-
lejce na jego wykonanie, wezwanie 
karetki nie przyspieszy przyjęcia. 
Jeśli zostanie zawieziony na Szpi-
talny Oddział Ratunkowy (SOR) 
to nie znaczy, że zostanie przyjęty 

do szpitala.
Warto też pamiętać, że jeśli 

z powodu wezwania szpital nie 
będzie dysponował wolną karet-
ką, a w tym czasie nastąpi kolejne 
wezwanie, to ta karetka przyjedzie 
z innego rejonu, a to znacznie wy-
dłuży czas dojazdu. Trzeba więc 
racjonalnie korzystać z możliwo-
ści wezwania ambulansu i robić to 
tylko w uzasadnionych przypad-
kach. 

Jak wezwać pogotowie?

Wydaje się, że wezwanie po-
gotowia to nic trudnego, ale wiele 
osób nie robi tego w sposób wła-
ściwy, co może utrudnić dyspozy-
torowi podjęcie szybkiej i właści-
wej decyzji.

– Najpierw wzywający pogo-
towie musi powiedzieć co się wy-
darzyło, np. doszło do wypadku 
komunikacyjnego. Mówi, gdzie 
doszło do zdarzenia, podaje ad-
res i charakterystyczny punkt np. 
naprzeciwko kościoła, koło szko-
ły. To ważne, aby jak najszybciej 
podać adres, bo nie wiadomo np. 
czy zaraz nie rozładuje się telefon 
komórkowy, z którego dzwoni 
wzywający – tłumaczy Wiesła-
wa Junkier. –  Mówi, ile osób jest 
poszkodowanych. Podaje w jakim 
są stanie. Mówi, kto dzwoni. Dys-
pozytor będzie zadawał pytania. 
Dzwoniący musi zachować spokój. 
Nie może krzyczeć, tylko udzielać 
dokładnych odpowiedzi. Rozłącza 
się dopiero wtedy, gdy usłyszy ko-
munikat od dyspozytora, że we-
zwanie zostało przyjęte.

999 czy 112?

Wezwać pogotowie może-
my dzwoniąc pod 999 lub 112. 
W pierwszym przypadku łączymy 
się bezpośrednio z dyspozytorem 
pogotowia. Od 19 listopada ob-
sługę numeru alarmowego 112 
w województwie kujawsko-po-
morskim przejęło Wojewódzkie 
Centrum Powiadamiania Ratun-
kowego w Bydgoszczy. Operator 
odbierający wezwanie decyduje 
jakie służby powinny interwenio-
wać np. w przypadku wypadku 
komunikacyjnego – może wysyłać 
pogotowie, policję i straż pożarną. 
W momencie połączenia operator, 
dzięki lokalizatorowi, wie, skąd 

dzwoni wzywający pomoc więc 
wie, gdzie skierować służby. To 
ważne w sytuacji, gdy np. dzwo-
niący zasłabnie.

– Często zdarza się, że z dys-
pozytorem łączą się małe dzieci, 
bo bawią się telefonem, albo ktoś 
ma telefon w kieszeni i numer się 
sam wciska. Wtedy linia jest za-
blokowana. Dzwonią też młodzi 
żartownisie, którzy opowiadają 
niestworzone historie. Jeśli takie 
historie się powtarzają to informu-
jemy policję. Rozmowy są rejestro-
wane, więc można zidenty�kować 
osobę, która dzwoni – mówi pielę-
gniarka oddziałowa.

Ratujemy życie 

poszkodowanemu

Będąc świadkiem wypadku 
lub nagłego zachorowania jeste-
śmy zobowiązani udzielić poszko-
dowanemu lub choremu pierwszej 
pomocy. Może ona polegać na 
przywróceniu funkcji życiowych 
czy wezwaniu pogotowia. Więk-
szość świadków zdarzenia boi się 
lub nie wie jak pomóc. Ważne są 
pierwsze 4 minuty, w których na-
leży podjąć czynności ratujące ży-
cie, czyli zewnętrzny masaż serca 
i sztuczne oddychanie. Poprawne 
działanie ratownicze może drugie-
mu człowiekowi uratować życie.

– Najpierw sprawdzamy czy 

poszkodowany jest przytomny, 
pytamy co się stało, potrząsamy za 
ramię. Jeśli nie reaguje oznacza to, 
że jest nieprzytomny. Sprawdza-
my więc czy oddycha. W tym celu 
pochylamy się nad tą osobą i ob-
serwujemy czy unosi się jej klat-
ka piersiowa oraz nasłuchujemy 
oddechu. Następnie sprawdzamy 
czy czujemy na naszej twarzy jej 
oddech. Taką obserwację prowa-
dzimy przez 10 sekund – opowia-
da Wiesława Junkier. – Jeśli nie 
usłyszymy w tym czasie oddechu 
to znaczy, że wystąpiło nagłe za-
trzymanie krążenia. Jeśli jesteśmy 
sami to najpierw wzywamy pomoc 
wołając kogoś. Jeśli nie ma nikogo 
telefonujemy na pogotowie i przy-
stępujemy do resuscytacji.

Natychmiastowe rozpoczęcie 
resuscytacji krążeniowo-oddecho-
wej przez świadków zdarzenia aż 
trzykrotnie zwiększa szanse po-
szkodowanego na przeżycie. Jeśli 
dodzwonimy się na pogotowie, 
dyspozytor powinien nas poin-
struować jak przeprowadzić re-
suscytację. Najpierw udrażniamy 
drogi oddechowe poszkodowane-
go. Musimy sprawdzić czy nie ma 
tam ciał obcych np. krwi, wymio-
cin, zęba, protezy. Następnie ukła-
damy jedną dłoń na czole, a drugą 
na kości żuchwy, po czym odchy-
lamy mu głowę do tyłu. Uciski na 
środku klatki piersiowej wykonu-
jemy klękając obok o�ary. Podczas 
uciskania mamy wyprostowane 
ramiona. Klatka przy każdym uci-
śnięciu musi się ugiąć na głębo-
kość 6 centymetrów. Bez odrywa-

nia rąk wykonujemy 100 uciśnięć 
na minutę. Jeśli ktoś ma opory 
przed wykonaniem oddechu me-
todą usta-usta to same uciski też 
ratują życie. Jeśli chcemy wykonać 
sztuczne oddychanie, robimy je 
według schematu: trzydzieści uci-
śnięć klatki piersiowej i dwa odde-
chy. Te czynności prowadzimy do 
czasu jak przyjedzie pogotowie lub 
poszkodowany zacznie oddychać 
samodzielnie.

Karetka czy nocna

i świąteczna podstawowa

opieka zdrowotna?

Po godzinie 18.00 do 8.00 rano 
dnia następnego (całodobowo 
w dni ustawowo wolne od pracy) 
pacjent może skorzystać z opieki 
lekarskiej i pielęgniarskiej w ra-
mach nocnej i świątecznej opieki 
zdrowotnej, czyli wtedy, gdy jego 
przychodnia lekarza rodzinnego 
jest zamknięta.

– Karetka jeździ do zagrożenia 
życia. A jeśli ktoś nagle zachoruje 
i nie może dojechać do przychod-
ni, wtedy może wezwać lekarza do 
domu. Z nocnej i świątecznej pod-
stawowej opieki zdrowotnej moż-
na więc skorzystać na trzy sposo-
by: uzyskując telefoniczną poradę, 
można zamówić wizytę do domu, 
ale trzeba być świadomym, że jeśli 
ktoś mieszka na wsi, to musi po-
fatygować się do apteki, po leki, 
które zapisze lekarz. Trzecią formą 
jest porada ambulatoryjna czyli 
w budynku przychodni przy ul. 
Wolności 27 – mówi pielęgniarka.

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Kiedy można wezwać karetkę pogo-
towia, jakie informacje należy podać 

dyspozytorowi i jak poprawnie udzielić 
pomocy poszkodowanemu zanim 

dotrą ratownicy? –  rozmawialiśmy 
o tym z Wiesławą Junkier, pielęgniarką 
oddziałową Oddziału Pomocy Doraźnej 

w Nowym Szpitalu w Wąbrzeźnie

      Wąbrzeźno

Klienci się cieszą...

dokończenie ze str. 1

Teren targowiska podzielony 
jest na dwa sektory: rolno-spo-
żywczy, który zajmuje połowę 
całej powierzchni, i chemiczno-
odzieżowy, na który przeznaczono 
45 proc. powierzchni. Pod dachem 
znajduje się 62 proc. powierzchni 
handlowej. Targowisko jest ogro-
dzone, utwardzone, oświetlone. 
Znajdują się tam sanitariaty. Wy-
budowano miejsca parkingowe 
i postojowe dla samochodów do-
stawczych. 

Charakterystycznym elemen-
tem jest brama wjazdowa z logiem 
„Mój rynek”. Na targu zamontowa-
no kamery, które są podłączone do 
miejskiego monitoringu. Obiekt 

jest nadzorowany przez całą dobę. 
Handel na targowisku odby-

wać się będzie we wtorki, w piąt-
ki i soboty, w godz. 6.00 – 15.00. 
Sprzedawcy nie muszą się mar-
twić – stawki opłat pozostają bez 
zmian. 

Targowisko zostało zmoder-
nizowane w ramach rządowego 
programu „Mój rynek”. Inwestycja 
�nansowana jest z budżetu miasta 
oraz z Programu Rozwoju Obsza-
rów Wiejskich na lata 2007-2013. 
Zarząd Województwa Kujawsko-
Pomorskiego przyznał miastu do-
�nansowanie w wysokości ok. 1 
mln zł. 

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Pani Aleksandrze nowe targowisko bardzo się podoba



Aktualności4
www.cwa.info.pl

Czwartek, 12 grudnia 2013

       Wąbrzeźno

Zagłębie secesji
Codziennie obok nich przechodzimy, nie zwracając uwagi 
na misterne zdobienia – to wąbrzeskie kamienice w sty-
lu secesyjnym. To wdzięczny temat dla fotografa, o czym 
przekonali się oglądający wystawę „Secesja kujawsko-po-
morska”. 

       Wąbrzeźno

Zabawa z mikołajem
Ponad 50 dzieci z rodzin zastępczych spotkało się ze świętym mikołajem. Wśród nich byli 
nieco starsi wychowankowie, dla których spotkanie świąteczne było zwieńczeniem pro-
jektu, w którym uczestniczyli. 

Uroczystość dla dzieci z ro-
dzin zastępczych i ich opiekunów 
odbyła się 5 grudnia w siedzibie 
Starostwa Powiatowego w Wą-
brzeźnie. Przygotowano atrakcje 
w postaci zabaw i konkursów z na-
grodami, które prowadzili wesoły 
renifer i pani mikołajowa. Na ła-
suchów czekały pyszne ciasta, cu-
kierki i owoce. 

Punktem kulminacyjnym 
zabawy była wizyta świętego mi-
kołaja, którego dzieci przywołały 
kolędami i wierszykami. 

W spotkaniu wzięło też udział 
ośmioro wychowanków rodzin za-
stępczych biorących udział w pro-
jekcie Powiatowego Centrum 
Pomocy Rodzinie, współ�nanso-
wanym z Europejskiego Funduszu 
Społecznego. Uczestniczyli oni m. 
in. w treningu kompetencji, wy-
jeździe integracyjnym, w kursach: 
komputerowym, wolontarystycz-
nym oraz w zajęciach z doradztwa 
zawodowego.

– Najbardziej podobały mi się 
zajęcia o wolontariacie ze Zbysz-
kiem Izdebskim. Przekonały mnie, 
że warto pomagać innym. Świetny 
był wyjazd integracyjny do Trój-
miasta. Tam poznaliśmy się lepiej 
i zawarliśmy nowe znajomości. 
Myślę, że dzięki udziałowi w tym 
projekcie nabrałam pewności sie-
bie – mówi Ewelina Waśko.

– Na zajęciach z doradztwa 
zawodowego nauczyłam się pisać 
podanie do pracy, CV, list moty-
wacyjny. Dowiedziałam się też jak 
się zachować na rozmowie kwa-
li�kacyjnej, jak się ubrać. To mi 
się w przyszłości na pewno przy-
da – opowiada Monika Antosik. 
– Dzięki treningowi kompetencji 
społecznych poprawialiśmy na-
sze zdolności komunikowania się 
z innymi. Przyda mi się również 
kurs wolontarystyczny, bo chcia-
łabym kiedyś pracować w ośrodku 
dla dzieci. 

Organizatorem spotkania było 
PCPR w Wąbrzeźnie. 

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Dla Eweliny Waśko i Moniki Antosik spotkanie mikołajkowe było zwieńczeniem 
projektu, w którym wzięły udział

Punktem kulminacyjnym zabawy była wizyta mikołaja. 
Nikodem bardzo się z tego cieszył

Zosia i Julia kolędą przywołują św. mikołaja

Podczas spotkania nie zabrakło konkursów

       Książki

Wspominali tych, którzy odeszli

30 listopada w Gminnym Ośrodku Kultury w Książkach została otwarta wystawa 
poświęcona zmarłym duszpasterzom, ludziom kultury i nauki, działaczom społecz-
nym i politycznym z terenu gminy. Młodzi ludzie mieli szansę poznać środowisko, 
z którego się wywodzą, a starsze pokolenie powspominać dawne czasy. Nie obyło 
się bez łez wzruszenia. Materiały na wystawę zaczerpnięto z kronik urzędu gminy 
i szkół w Książkach, Brudzawkach, Osieczku,  Zaskoczu, Łopatkach. Opisane są 

w nich trudne lata powojenne i pierwsi nauczyciele. Kronika z Zaskocza sięga 
do 1920 r. Wiele materiałów zostało udostępnionych przez proboszczów oraz 

mieszkańców jak również przez osoby spoza gminy Książki. Wystawie towarzyszył 
koncert „Życie jesteś chwilą…”. Na scenie zaśpiewali: zespół „Książkowianka”, 

Magdalena Sacha, Martyna Ciupak i Jona Szmeichel. Wiersze recytowała Marian-
na Ciupak. 

oprac. (pg)

28 listopada w Wąbrzeskim 
Domu Kultury została otwarta 
wystawa prezentujące zabytki se-
cesyjne na terenie województwa 
i Wąbrzeźna.  

Secesja to kierunek w sztuce 
europejskiej i amerykańskiej, roz-
wijający się na przełomie XIX i XX. 
Cechuje go bogata ornamentyka: 
motywy abstrakcyjne, roślinne lub 
zwierzęce, płynne, faliste linie. Styl 
ograniczał się zasadniczo do zdob-
nictwa, rozwiązania urbanistyczne 
i rzuty mieszkań pozostały zgodne 
z praktyką XIX w. W naszym mie-
ście kamienice w stylu secesyjnym 
znajdują się m. in. na ulicy 1 Maja, 
ul. Kopernika i na Placu Jana Paw-
ła II. 

– Nie spodziewaliśmy się, że 
w Wąbrzeźnie jest tyle ciekawej 
secesji na dość wysokim poziomie 
artystycznym: dekoracje sztuka-
torskie, snycerka, balkony, mo-

tywy zgeometryzowane roślinne. 
Praktycznie przy każdej ulicy znaj-
dują się secesyjne zabytki, detale, 
sztukaterie, drzwi – mówi Piotr 
Kożurno, fotograf, który wraz 
Markiem Wieczorkiem wykonał 
pokazane na wystawie zdjęcia. 

Ekspozycji towarzyszył pokaz 
przeźroczy z wąbrzeskimi budyn-
kami. 

Organizatorem wystawy jest 
wąbrzeska biblioteka przy udzia-
le Międzynarodowego Centrum 
Zarządzania Informacją, które 
wydało album fotogra�czny „Se-
cesja w województwie kujawsko-
pomorskim”. W książce znajduje 
się 250 zdjęć, w tym wiele wąbrze-
skich kamienic. Centrum planuje 
wydać też przewodnik po secesji 
ogólnopolskiej, z uwzględnieniem 
zabytków z małych miejscowości.  

Paulina Grochowalska

R E K L A M A
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Paweł Becker z Wąbrzeźna opowiedział nam, co jego rodzinę łączy z dawnymi burmistrza-
mi, powstaniem styczniowym i cudownym wizerunkiem Matki Bożej Brzemiennej.

      Historia rodziny

Spojrzenie na historię 
przez pryzmat rodziny

Historyka Pawła Beckera zna-
my jako autora kilku książek doty-
czących historii regionu, ale inte-
resuje się on też dziejami własnej 
rodziny.

– Szukam od kwietnia 2011 r. 
i obecnie moje drzewo liczy prawie 
700 osób. Wszystko zaczęło się, 
gdy pewnego dnia dostałem wia-
domość na Facebooku od pewnej 
osoby, której babcia była z domu 
Becker. Pytała o pokrewieństwo 
i okazało się, że jej babcia to sio-
stra mojego dziadka – mówi. 
–  Najpierw zebrałem relacje ro-
dzinne, potem przeszukałem por-
tale społecznościowe. Dużo czasu 
spędziłem w Archiwum Diecezjal-
nym w Toruniu, gdzie znalazłem 
akty chrztów, zgonów i ślubów. 
Miałem dużo szczęścia, bo niemal 
wszyscy moi przodkowie ze strony 
taty mieszkali w Wąbrzeźnie już 
od XVIII wieku. 

Z relacji rodzinnych Paweł 
zebrał informacje o pradziadku 
Franciszku Karolu (1858-1902) 
i jego żonie Petroneli z Borowskich 
Becker-Jaranowskiej (1863-1947). 
Z ksiąg para�alnych dowiedział 
się, że Franciszek Karol był synem 
piekarza Józefa (1812-1867) i Ma-
rianny Bystrzyńskiej (1818-1891). 
Pierwszą wzmianką o rodzinie 
Beckerów w Wąbrzeźnie jest akt 
chrztu Józefa z 5 marca 1812 r.  

Józef to „łącznik” Beckerów 
z okresem poprzedzającym wy-
buch powstania styczniowego. 
W 1861 r. w czasopiśmie „Nad-
wiślanin” okazało się ogłoszenie 
o mszy zamówionej przez Józefa 
za zmarłego Melchiora Fijałkow-
skiego, arcybiskupa warszawskie-
go. Wówczas takie nabożeństwa  
były zakazane przez zaborców, 
bo tak naprawdę były one odpra-
wiane w intencji ojczyzny. Ludzie 
dowiadywali się o nich zazwyczaj 
pocztą panto�ową. Ukazanie się 
takiej informacji w prasie było 
ewenementem, gdyż nie tylko 
podano datę i godzinę, ale wy-
mieniono wszystkie osoby, które 
ją zamówiły. Czy spotkały je za to 
jakieś represje – nie wiadomo. Jó-
zef był też członkiem Bractwa Nie-
pokalanego Poczęcia Najświętszej 
Maryi Panny, działającego przy 
wąbrzeskiej para�i św. Apostołów 
Szymona i Judy Tadeusza. 

Marianna, żona Józefa po-
chodziła z rodu bednarzy (wy-
twórców beczek). Jej dziadek Józef 
Bystrzyński określany był w do-
kumentach jako „spectabilis”, co 
oznacza członka rady miejskiej. To 

niejedyne powiązania z władza-
mi miasta, jakie udało się odkryć 
Pawłowi. Jego dwóch przodków 
było burmistrzami Wąbrzeźna: 
Łukasz Karecki (6 x pradziadek 
Pawła) sprawujący urząd w 1707 r. 
i jego syn Walenty w 1736 r.

Tajemnicza śmierć

Ojciec piekarza Józefa – Aloj-
zy, w dokumentach określany jako 
mieszczanin, przyjechał do Wą-
brzeźna w czasach Księstwa War-
szawskiego. W akcie zgonu Paweł 
natra�ł na informacje, że śmierć 
Alojzego w 1836 r.  mogła nie być 
naturalna: „Dnia 29 lipca wyszedł 
z domu, a 4 sierpnia znalezio-
ny martwy w lesie nielubskim. 6 
sierpnia pochowany na mocy de-
cyzji dyrektora policji kryminal-
nej w Toruniu”. Sekcji zwłok nie 
przeprowadzono, więc nie wiado-
mo, co się przytra�ło Alojzemu. 
Jest to ewenement w księdze zgo-
nów, gdyż zwykle przyczynę zgo-
nu określano w jednym, dwóch 
słowach, a w przypadku Alojzego 
Beckera jest to szczegółowy opis. 
To jak na razie najstarszy przodek 
Beckerów, o którym Paweł coś wie. 
Najstarszy dokument jaki znalazł 
(akt chrztu z 4 lutego 1755 r.) do-
tyczy natomiast Marianny Szaliń-
skiej, teściowej Alojzego.

Szaty dla Matki Bożej Brze-

miennej i inne ciekawostki ro-

dzinne

– W trakcie moich poszuki-
wań udało mi się odkryć kilka cie-
kawostek, np. że moi przodkowie 
mieli skłonność do odmładzania 
lub postarzania się przy zawiera-
niu związku małżeńskiego – mówi 
historyk. – Katarzyna Becker, sio-
stra Józefa miała w chwili ślubu lat 
16, a podała, że 18. Bednarz Feliks 
Bystrzyński, ojciec Marianny, od-
młodził się o 4 lata. Pewnie dlate-
go, żeby nikogo nie raziło, że jest 
od żony starszy o 7 lat. Odkryłem 
też jak przez lata zmieniała się pi-
sownia nazwiska. Alojzy pisał się 
Baeĉker. Potem pojawia się pisow-
nia: Backer i Beckier. Jestem trze-
cim Beckerem w rodzinie, który 
nosi imię Paweł.

Wuj Pawła, złotnik i zegar-
mistrz Władysław Gerke, wykonał 
nowe szaty dla cudownego obrazu 
Matki Bożej Brzemiennej, który 
znajduje się w wąbrzeskim sank-
tuarium. Zrobił je w 1926 roku, 
po kradzieży szat, której dokonali 
nieznani sprawcy. Na nowe miesz-
kańcy o�arowywali np. swoje ślub-
ne obrączki. Uroczyste odsłonięcie 
obrazu odbyło się 12 grudnia 1926 
roku. W kronikach para�alnych 

odnotowane są liczne uzdrowie-
nia, które stały się udziałem mo-
dlących się przed wizerunkiem 
wąbrzeskiej pani. W najnowszej 
historii sanktuarium również od-
notowuje się łaski uzyskane za 
pośrednictwem Matki Bożej Wą-
brzeskiej. W nadsyłanej korespon-
dencji można znaleźć nie tylko 
prośby, ale także podziękowania 
za uzyskane zdrowie, dar rodzi-
cielstwa oraz łaskę nawrócenia.

Władysław poślubił Bronisła-
wę Becker 20 stycznia 1920 roku, 
w dniu, gdy wojska polskie wkro-
czyły do Wąbrzeźna. Był to więc 
pierwszy ślub w polskim Wąbrzeź-
nie.

W „Wąbrzeskich wspomnie-
niach” są opisane wojenne losy 
wuja Pawła – Jana Cichockiego.

Dziadek Pawła – Wacław był 
rzeźnikiem. W rodzinnym archi-
wum zachowała się jego fotogra�a 
w stroju służbowym. W rodzin-
nych zbiorach znajduje się również 
oryginalny testament jego prabab-
ki, Petroneli z Borowskich Becker-
Jaranowskiej z 1947 roku. 

Rodzina na tle historii

Paweł spędził wiele godzin na 
mozolnym przeglądaniu starych 
ksiąg, żeby dołożyć kolejny puz-
zel do rodzinnej układanki. Warto 
było?

– Norwid powiedział, że jeżeli 
człowiek nie wie skąd przychodzi, 
nie wie dokąd iść. Myślę, że ina-
czej patrzy się na wydarzenia z hi-
storii, gdy ma się świadomość, że 
w jakimś stopniu dotknęły człon-
ków twojej rodziny. To, czego do-
wiedziałem się o Józe�e sprawiło, 
że z większym zainteresowaniem 
patrzę na powstanie styczniowe. 
To przydaje mi się także, gdy pro-
wadzę zajęcia z młodzieżą. Jest za-
ciekawiona, gdy mówię, że jestem 
praprawnukiem kogoś, kto miał 
związek z powstaniem – twierdzi 
Paweł. – Chodzi mi też o przywró-
cenie pamięci o ludziach, którzy 
mieli swoją historię. Interesujemy 
się ploteczkami, a wiele smaczków 
możemy znaleźć we własnej ro-
dzinie. Przy okazji można rozwiać  
mity. Np. na tablicy Towarzystwa 
Gimnastycznego „Sokół”, która 
znajduje się na murze kościoła pw. 
św. Ap. Szymona i Judy Tadeusza, 
znajduje się nazwisko: Antoni 
Becker. Mówiono w rodzinie, że 
to ktoś od nas, a okazało się, że to 
nieprawda.

Paweł nadal szuka swoich 
korzeni, także ze strony rodzin 
Portalskich, Grzegorczyków i Wil-
ków. 

Paulina Grochowalska, 

fot. archiwum Pawła Beckera

Drodzy Czytelnicy, chcemy stworzyć cykl, w którym będzie-
cie mogli przedstawić dzieje swoich rodzin. Jeśli znacie ży-
ciorysy przodków kilka pokoleń wstecz i znajdują się w nich 
osoby, o których chcielibyście przywrócić pamięć, piszcie na 
adres: redakcja@wpr.info.pl lub zadzwońcie: 56 682 26 80. 
Skontaktuje się z wami nasz dziennikarz.

W 1861 r. w czasopiśmie „Nadwiślanin” okazało się ogłoszenie o mszy zamówio-
nej przez piekarza Józefa Beckera za zmarłego Melchiora Fijałkowskiego, arcybi-

skupa warszawskiego. Wówczas takie nabożeństwa były zakazane przez zaborców, 
bo tak naprawdę były one odprawiane w intencji ojczyzny

Zdjęcie wykonane po pogrzebie Anastazego Jaranowskiego, drugiego męża Petro-
neli Becker (ona sama siedzi pośrodku)

Wuj Pawła Władysław Gerke (drugi z prawej) w swojej pracowni przy ul. 1 Maja

Dziadek Pawła, Wacław Becker w stroju rzeźnickim
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      Wąbrzeźno

Pora na warzywa i owoce
      Wąbrzeźno

Bożonarodzeniowe wizyty
Wąbrzescy gimnazjaliści pamiętają o tych, którzy szczególnie w okresie świątecznym po-
trzebują wsparcia i zainteresowania.

Sonda Witaminy kontra chipsy
Zapytaliśmy uczniów Szkoły Podstawowej nr 2 czy wiedzą co to znaczy zdrowo się odżywiać i czy jedzą zdrowe produkty w domu?  

Not. i fot. Paulina Grochowalska

Kacper Wiśniewski

– Gdybyśmy nie jedli rzeczy, które 
mają witaminy, zapadalibyśmy na róż-
ne choroby. Jak się człowiek nie od-
żywia zdrowo, to może nawet umrzeć. 
Ja jem dużo bananów, jabłek, a z wa-
rzyw: ogórki, marchewkę. Czasem lu-
bię zjeść sałatę.

Klara Wojnarowska

– Zdrowe odżywianie to jedzenie wa-
rzyw, owoców, przetworów, sera i jo-
gurtów. Lubię jogurty i owoce, warzy-
wa mniej. Nie cierpię groszku. Lubię 
chipsy, ale jem rzadko, bo wiem, że są 
niezdrowe. 

Agata Zielińska

– Trzeba jeść dużo owoców i warzyw. 
To daje zdrowie, energię, dobrze 
wpływa na wygląd. Lubię jabłka i ba-
nany. Warzyw jem mniej niż owoców. 
Nie przepadam za brukselką. Lubię 
chipsy, ale nie jem ich dużo.

Filip Sokołowski

– Popieram zdrowe odżywianie. Lubię 
owoce takie jak jabłka, arbuzy i poma-
rańcze. Wolę naturalne soki od ko-
lorowych napojów. Z warzyw chętnie 
sięgam po marchewkę, sałatę. Lubię 
też sałatki. Zjem czasem batona czy 
pizzę. Od czasu do czasu można sobie 
na to pozwolić. Nic się nie stanie. 

Szymon Rutkowski

– Nie można całymi dniami opychać 
się chipsami, żeby potem w szpitalu 
wylądować. Owoce i warzywa mają 
dużo witamin. Pomagają nam zacho-
wać zdrowie. Co jakiś czas zjem chip-
sy czy hamburgera. Malutka paczka 
chipsów chyba nie zaszkodzi.

Z okazji mikołajek i nadcho-
dzących świąt Bożego Narodzenia 
uczniowie gimnazjum odwiedzili 
pacjentów Zakładu Opiekuńczo-
Leczniczego w wąbrzeskim szpi-
talu. Pacjenci, nie kryjąc wzrusze-
nia, wysłuchali kolęd i pastorałek 
wykonanych przez szkolny zespół 
muzyczny, a nawet  włączyli się do 
śpiewania. Wiele radości sprawiły 
im też wiersze o tematyce świątecz-
nej, czytane przez młodzież z koła 
miłośników książki. Pacjenci otrzy-
mali również kartki ze świąteczny-
mi życzeniami. Uczniowie nato-
miast zostali obdarowani  przez 
personel medyczny słodkościami, 
ufundowanymi przez szpital. 

5 grudnia, po raz pierwszy 
w okresie przedświątecznym, 
gimnazjaliści gościli w wąbrze-
skim Domu Pomocy Społecznej. 
Młodzież z koła wokalnego i koła 
bibliotecznego zaprezentowała 
wiersze o tematyce bożonarodze-
niowej i wspólnie z publicznością 
zaśpiewała kilka polskich kolęd. 
Miłe chwile spędzone z tymi, któ-
rych cieszy nawet odrobina zainte-
resowania, na pewno pozostaną na 
długo w pamięci i sercach gimna-
zjalistów. 

Tego samego dnia uczniowie 
odwiedzili maluchy w świetlicy dla 
dzieci, którą prowadzi Wąbrzeskie 
Centrum Pro�laktyki Terapii i Inte-
gracji Społecznej w budynku daw-
nej Ochronki im E. Bojanowskie-
go. Kolędy i wiersze najmłodszym 
bardzo się podobały. Wykonawcy 
zostali nagrodzeni gromkimi bra-
wami. Największą nagrodą dla 
gimnazjalistów były radosne miny 
dzieci. 

oprac. (pg), fot. nadesłaneMaluchy z świetlicy dla dzieci bardzo ucieszyła wizyta młodzieży

Wąbrzescy gimnazjaliści pamiętają o tych, którzy szczególnie w okresie świątecz-
nym potrzebują wsparcia i zainteresowania

Uczniowie gimnazjum odwiedzili pacjentów Zakładu 
Opiekuńczo-Leczniczego w wąbrzeskim szpitalu

W czwartek w Szkole Podstawowej nr 2 odbył się Festiwal Zdrowego Odżywiania. 
Uczniowie obejrzeli przedstawienie przygotowane przez swoje koleżanki i kolegów. 

Była w nim mowa o fast foodach i  pysznych oraz zawierających wiele witamin 
warzywach i owocach.  Publiczność rozwiązywała zagadki związane ze zdrową 
żywnością. Imprezę zorganizowały pedagożki Anna Zaniewska i Iwona Baran. 

Tekst i fot. (pg)

W piątek do świetlicy w trójce zawitał święty mikołaj. Z utęsknieniem czekali na 
niego najmłodsi uczniowie szkoły. 5- i 6-latki z oddziałów  zerowych miały okazję 
obejrzeć przedstawienie o świętym, przygotowane pod kierunkiem Doroty Piotro-
wicz przez uczniów klas IV-VI. Uzupełniły je piosenki zaśpiewane przez maluchy 

oraz zagadki. 
Dawid Otremba, fot. nadesłane

      Wąbrzeźno

Mikołaj w trójce
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Piosenki, do których słowa napisał Jacek Cygan, cieszą się popularnością wśród kolej-
nych pokoleń. – Jest w nich jakaś magia – twierdzą uczestnicy festiwalu „Rozśpiewane 
dzieciaki”. 

      Wąbrzeźno

Teksty, które trafiają do dzieci

Soliści, duety i zespoły wystą-
piły w minioną niedzielę na sce-
nie Wąbrzeskiego Domu Kultury. 
Tematem przewodnim festiwalu, 
który doczekał się już VI edycji, są 
teksty Jacka Cygana, ale uczestnicy 
mogą też wykonać jedną piosenkę 
innego autora. 

12-letnia Jagoda Dymczyk 
z Lubawy zaśpiewała „Do słońca 
leć” i „Łatwopalni”. – Jacek Cygan 
jest bardzo dobrym tekściarzem. 
Napisał dużo piosenek m. in. dla 
Maryli Rodowicz – mówi. 

– W tych piosenka jest jakaś 
magia, ludzie chętnie je śpiewają 
– dodaje 12-letnia Beata Stanek 
z Książek, która wykonała „Rytm 
i melodię” oraz „Laleczkę z saskiej 
porcelany”. 

Teksty Jacka Cygana podobają 
się też 13-letniemu Wojciechowi 
Wajcowi, reprezentującemu Stu-
dio Wokalne „Dreams” w Nowym 
Mieście Lubawskim. – Myślę, że 
jego słowa tra�ają do dzieci – 
stwierdza.

Wojtek swoją przygodę 
ze śpiewaniem rozpoczął 6 lat 
temu. – Spróbowałem swoich sił 

w konkursie szkolnym. Potem 
w Grodzicznie zdobyłem pierw-
sze miejsce. Chciałbym swój głos 
doskonalić. Uczę się emisji głosu 
i dykcji – opowiada. –  Moim ma-
rzeniem jest zaśpiewać w „Must 
Be the Music”, ale jestem jeszcze 
za młody. W występowaniu przed 
publicznością najbardziej liczy się 
dla mnie to, żeby zaprezentować 
się od jak najlepszej strony. 

Martyna Fabrykiewicz, Zu-
zanna Wiśniewska i Alicja Ry-
gielska z Książek wystąpiły razem 
śpiewając „Dłonie” i „Rytm i me-
lodia”. 

– Łatwiej śpiewa się wspólnie, 

bo wtedy się nie wstydzę. Widzę, 
że one się nie denerwują i biorę 
z nich przykład – mówi 10-letnia 
Alicja. 

Dodatkową atrakcją dla 
uczestników i publiczności był 
święty mikołaj, który częstował 
słodyczami. 

Patronat honorowy nad im-
prezą objął burmistrz Wąbrzeźna 
Leszek Kawski oraz poseł Janusz 
Dzięcioł. Patronat medialny pełnił 
tygodnik CWA. 

Tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Laureaci Ogólnopolskiego Festiwalu Piosenki Dziecięcej 
„Rozśpiewane dzieciaki – teksty Jacka Cygana i nie tylko...” 
Kategoria soliści 7-12 lat
I m. – Wiktoria Bielawa, Brodnica

II m. – Sara Lityńska, Ciechocinek
III m. – Nandi Lewandowska, Ciechocinek
Kategoria soliści 13-18 lat
I m. – Karolina Zielińska, Kowalewo Pom.
II m. – Nastia Smirnowa, Grudziądz
III m. – Julia Jeżewska, Toruń
Wyróżnienie
Laura Truszczyńska, Nowe Miasto Lubawskie
Sara Maćkowiak, Toruń

Wojciech Wajc, Jagoda Dymczyk, Laura Truszczyńska lubią teksty Jacka Cygana

Alicja Witkowska reprezentowała 
Studio Piosenki Zbigniewa Poliszczuka 

w Grudziądzu

Nastia Smirnowa zaśpiewała „To nic, 
że to sen” i „Czemu nie tańczą na 

ulicach”

Julka i Anna Klameckie z CiechocinkaLaureaci festiwalu (fot. WDK)

Reprezentacja Szkoły Podstawowej w Książkach Święty mikołaj częstował dzieci słodyczami (fot. WDK)
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      Wąbrzeźno

Świąteczne malunki
      Wąbrzeźno

Andrzejkowe spotkanie

Na co dzień działają w gminie Płużnica. Raz do roku organizacje pozarządowe spotykają 
się, by podsumować działalność, wymienić się doświadczeniami oraz omówić aktualne 
problemy. 

      Płużnica

Doroczne podsumowanie

Koło Miłośników Książek w Gimnazjum 
nr 1 w Wąbrzeźnie gościło wychowan-

ków Specjalnego Ośrodka Szkolno-
Wychowawczego w Dębowej Łące. Pre-

tekstem do spotkania były andrzejki.  
Gimnazjaliści przedstawili tradycje 
wieczoru andrzejkowego i zaprosili 

swoich gości do zabawy. To kolejne 
spotkanie członków koła z młodzieżą ze 
specjalnymi potrzebami edukacyjnymi. 

Celem jest uwrażliwienie gimnazjali-
stów na niepełnosprawność. 

(pg), fot. nadesłane

Forum Organizacji Pozarzą-
dowych odbyło się 25 listopada. 
Wzięli w nim udział m.in. samo-
rządowcy oraz przedstawiciele 
lokalnych organizacji pozarządo-
wych. Główne tematy omówio-
ne na spotkaniu to: planowane 
zmiany w ustawie o stowarzysze-
niach, źródła pozyskiwania środ-
ków zewnętrznych na inicjatywy 
podejmowane przez organizacje, 
zasady funkcjonowania programu 
FIO 2014-2020 oraz konkursów 
ogłaszanych przez Urząd Mar-
szałkowski Województwa Ku-
jawsko-Pomorskiego i Fundację 
LGD Wieczno. Oprócz tego pod-
sumowano realizację programu 
współpracy władz gminy z organi-
zacjami pozarządowymi w latach 
2012-2013.

– Zauważalnym aspektem 
tej dobrej współpracy są liczne 
umowy partnerskie na realizację 
projektów. W ramach wspólnych 
inicjatyw powstały m.in. przed-
szkole, żłobek, klub integracji 
społecznej, Uniwersytet Trzecie-

go Wieku – mówi wójt Marcin 
Skonieczka. – Gmina wspólnie ze 
stowarzyszeniami organizowała 
festyny, jarmarki oraz spotkania 
okolicznościowe. 

Nie bez znaczenia pozostaje 
fakt, że z roku na rok wzrastają 
kwoty przekazywane na działal-
ność organizacji. W roku 2012 
było to 38,9 tys. zł, w 2013 – 62,5 
tys. zł, a na 2014 rok planowane są 
dotacje w łącznej kwocie 83,5 tys. 
zł 

Podczas spotkania prezesi or-
ganizacji obchodzących jubileusze 
powstania podsumowali ich dzia-

łalność. Mirosława Tomasik omó-
wiła 15 lat działań Towarzystwa 
Rozwoju Gminy Płużnica. W tym 
okresie stowarzyszeniu udało się 
pozyskać prawie 24,5 mln zł na re-
alizację 114 projektów. Wiesława 
Miastkowska podsumowała 10 lat 
współpracy Stowarzyszenia Eme-
rytów i Rencistów w Gminie Płuż-
nica z różnymi podmiotami. 

Forum zostało zorganizowane 
w partnerstwie Gminy Płużnica 
i Towarzystwa Rozwoju Gminy 
Płużnica. 

oprac. (pg), fot. nadesłane

Raz do roku organizacje pozarządowe spotykają się, żeby podsumować działal-
ność, wymienić się doświadczeniami oraz omówić aktualne problemy

W poprzedni czwartek uczniowie wąbrzeskiej Szkoły Podstawowej nr 3 bawili się na an-
drzejkach. Imprezę przygotował samorząd uczniowski.

      Wąbrzeźno

Andrzejkowe disco
Andrzejki przypadają w nocy 

z 29 na 30 listopada, w wigilię św. 
Andrzeja. Według dawnych wie-
rzeń, czas ten ma magiczną moc 
i można wtedy poznać przyszłość.

W rytm muzyki serwowa-
nej przez członków samorządu 
uczniowskiego, w trójce bawili się 
uczniowie klas IV, V i VI. Nie za-
brakło wróżb, mających ujawnić 
przyszłą profesję czy imię sympa-
tii.

Dawid Otremba, 

fot. nadesłane Uczniowie dali się porwać w taneczny rytm

      Wąbrzeźno

Mordercy najlepsi

3 grudnia w Wąbrzeskim Domu Kultury odbyło się otwarcie wystawy połączone 
z wręczeniem nagród autorom najlepszych portretów świętego mikołaja oraz kartek 

świątecznych. Łącznie do WDK wpłynęło ok. 700 prac.  Zarówno kartki jaki i por-
trety zachwycały pomysłowością, kolorystyką i starannością wykonania. Dzieci 

powitał mikołaj, który obdarował wszystkich słodkimi niespodziankami i obiecał 
spełnić świąteczne prośby. 

(pg), fot. nadesłane
Konkurs „Portret św. mikołaja”
Kategoria przedszkola
I m. – Witold Chrzanowski, Przedszkole Miejskie „Bajka” w Wąbrzeźnie
II m. – Kinga Orczyk, ZSP w Lisewie
III m. – Tomasz Zarembski, SP nr 2 w Wąbrzeźnie
Kategoria szkoły podstawowe
I m. – Maria Turbak, SP w Jarantowicach
II m. – Marta Kowalska, SP nr 3 w Wąbrzeźnie
III m. – Julia Jaskulska, SP nr 3 w Wąbrzeźnie
Konkurs „Kartka świąteczna”
Kategoria przedszkola
I m. – Jakub Wzorek, Przedszkole Miejskie „Bajka” w Wąbrzeźnie
II m. – Tymoteusz Isbrandt, Przedszkole Miejskie „Bajka” w Wąbrzeźnie
III m. – Julia Białkowska, Przedszkole Miejskie „Bajka” w Wąbrzeźnie
Kategoria szkoły podstawowe
Im. – Michalina Kędziorska, SP w Łobdowie
II m. – Oliwia Góra, SP nr 3 w Wąbrzeźnie
III m. – Alicja Łukasik, SP w Jarantowicach
Kategoria gimnazja 
I m. – Anna Cieślak, Publiczne Gimnazjum w Kowalewie
II m. – Patrycja Czapla, ZS w Głowaczowej
III m. – Angelika Skopińska, Gimnazjum w Zieleniu
Grupa otwarta
I m. – Dom Pomocy Społecznej w Wąbrzeźnie
II m. – Krystyna Zagrabska, Włocławek
III m. – Kazimierz Kucharski, WTZ

Od 29 listopada do 1 grudnia w Gimnazjum nr 1 w Wąbrzeźnie odbył się I Biwak 
Andrzejkowy Harcerzy i Harcerzy Starszych zorganizowany przez 60 Wąbrzeską 

Drużynę Starszoharcerską „Eventyr”. W spotkaniu wzięli udział: 4 DH „Radzyńskie 
jaszczurki”, 70 DH „Poszukiwacze”, DH „Nieustraszeni”, DH „Zawisza Czarny” 

oraz przedstawicielka z 73 DH „Skarbiec” z Książek. Harcerze nie mogli narzekać 
na nudę. Pierwszego dnia biwaku obejrzeli występ kabaretu Wszystko Jedno 

w Wąbrzeskim Domu Kultury. Drugiego dnia rywalizowali w grze „Romans z cza-
rownicą”, która polegała na wymienianiu przedmiotów otrzymanych za wykonanie 

zadania. Kolejnym wyzwaniem było zaprezentowanie przygotowanego wcześniej 
układu do piosenki z playbacku. Nie zabrakło też tradycyjnych andrzejkowych 

wróżb. Najlepszy w biwakowych konkurencjach okazał się patrol „Podstępni 
mordercy” z 4 DH „Radzyńskie Jaszczurki” . 

oprac. (pg), fot. nadesłane
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Gdy na dworze jest zimno, ciemno, szaro i ponuro, nasz organizm reaguje w specyficzny 
sposób. Często następuje pogorszenie nastroju, apatia, złe samopoczucie. Jedni z nas są 
na to bardziej podatni, a inni mniej. Jak sobie z tym radzić?

      Zdrowie

W dobrym humorze, 

gdy za oknem szaro

OPIEKUNEM MERYTORYCZNYM STRONY POŚWIĘCONEJ ZDROWIU JEST MEDIQ POLSKA SP. Z O.O.

• Postaw na relaks, np. z dobrą 
książką, 昀椀lmem, wybierz się na 
masaż.
• Myśl pozytywnie, koncentruj 
się na sukcesach.
• Otaczaj się ludźmi pozytywnie 
nastawionymi do życia.
• Jak najwięcej się uśmiechaj 
i śmiej. Dzięki temu rośnie ilość 
endor昀椀n, naturalnych substan-
cji przeciwzapalnych, a pogłę-
biony oddech sprzyja dotlenie-
niu mózgu.
• Spotykaj się ze znajomymi - 
znacznie łatwiej przetrwać zimę 
ludziom towarzyskim.
• Ruszaj się na świeżym powie-
trzu

Zmniejszona ilość promienio-
wania słonecznego w okresie je-
sienno-zimowym powoduje obni-
żenie ilości serotoniny w naszym 
organizmie. Jest to hormon, który 
powstaje w mózgu. Odpowiada 
on za pozytywne emocje i nastrój, 
a jego niedobór skutkuje często 
apatią, kłopotami ze snem i może 
wpłynąć na pojawienie się depre-
sji, także związanej z porą roku. 
Z tego właśnie powodu należy jak 
najwięcej czasu spędzać na świe-
żym powietrzu i korzystać ze słoń-
ca na tyle, na ile jest to możliwe. 

Zmniejszony poziom seroto-
niny powoduje także zwiększenie 
apetytu i częstsze spożywanie po-
prawiających nastrój, choć tylko 
na krótko, słodyczy. Dlatego też 
ważny jest ruch oraz właściwa die-
ta. 

Nastrój mogą poprawić róż-
nego rodzaju techniki relaksacji, 
takie jak masaże, joga czy medy-
tacje. Wyciszają organizm, a także 
zmniejszają poziom stresu, co ma 
niebagatelne znaczenie dla nasze-
go zdrowia. 

Menu na jesień i zimę

Zimą nasza aktywność wyraź-
nie się zmniejsza, co często wpły-
wa na nasz wygląd, bo nie spalamy 
tak wielu kalorii jak wcześniej. 
Pamiętajmy zatem o aktywności 

�zycznej, ale to nie wszystko. Bar-
dzo ważne jest także to, co jemy 
i jak rozplanujemy posiłki w ciągu 
dnia. 

Dzień zaczynamy od śniada-
nia. Brzmi jak pewnik, ale czy za-
wsze o tym pamiętamy? Śniadanie 
daje energię niezbędną do aktyw-
nego działania na początku dnia. 
Dobrze jest zjeść coś ciepłego, ale 
nieobciążającego zbytnio przewo-
du pokarmowego. Dobry pomysł 
to np. płatki z mlekiem czy jogurt 
plus ulubione pieczywo z dodat-
kiem warzyw i jajka w prefero-
wanej przez nas postaci. Bardzo 
dobre są jogurty i ke�ry – zawie-
rają cenne bakterie probiotyczne, 
zwiększające naszą odporność. 
Kilka orzechów czy migdałów za-
pewni niezbędne minerały, wita-

miny i kwasy organiczne.
Bardzo cenne są dla nas 

ryby, zwłaszcza te morskie: łosoś, 
dorsz, tuńczyk, makrela, śledź 
czy sardynki oraz tran. Zawierają 
one cenne kwasy wpływające na 
zmniejszenie poziomu choleste-
rolu, na którego wzrost jesteśmy 
narażeni w okresie jesienno-zi-
mowym, a także witaminę D. 
Przed zastosowaniem kapsułek 
z kwasami Omega 3 osoby chore 
na cukrzycę powinny skonsulto-
wać się z lekarzem, ponieważ ich 
przyjmowanie może skutkować 
podniesieniem poziomu cukru we 
krwi.

Miód od lat znany jest ze swo-
jego działania przeciwbakteryj-
nego, przeciwzapalnego, oczysz-
czającego. Dodatkowo, dzięki 

- 
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zawartym w nim cukrom, dodaje 
energii, a znajdujące się w nim 
jony metali stymulują produkcję 
czerwonych ciałek i hemoglobiny. 
Pamiętajmy jednak, by nie stoso-
wać miodu w ciąży czy u matek 
karmiących oraz przez osoby na 
ten produkt uczulone. Miodu nie 
poleca się także  dzieciom do dru-
giego roku życia.

Czosnek znany jest jako na-
turalny antybiotyk. Zwiększa 
odporność, a także działa rozrze-
dzająco na krew, co zmniejsza ry-
zyko zawału. Z drugiej strony nie 
jest wskazany dla osób z obniżo-
ną krzepliwością krwi albo przed 
wszelkimi zabiegami. 

– Pro�laktycznie zaleca się 
jeden spory ząbek dziennie. Jedy-
ną wadą czosnku jest intensywny, 
specy�czny zapach. Jest na to jed-
nak kilka skutecznych sposobów – 
mówi Barbara Niebisz-Nowak, do-
radca ds. farmaceutycznych Mediq 
Apteka. – Świetnie sprawdzi się 
żucie skórki cytryny bądź listków 
pietruszki. Możemy też sięgnąć 
po imbir czy mleko. Jeśli mimo 
to po spożyciu czosnku czujemy 
się niekomfortowo ze względu na 
zapach, wybierzmy ten w postaci 

tabletek czy też kapsułek z wy-
ciągiem olejowym, które są bez-
zapachowe. To bardzo wygodna 
forma uzupełniania diety – dodaje 
ekspert Mediq. Pamiętajmy, że nie 
wszyscy mogą przyjmować czo-
snek. Przeciwwskazaniem są ostre 
nieżyty żołądka i jelit,  skłonność 
do niskiego ciśnienia lub niskiego 
poziomu cukru i okres karmienia 
piersią.

Gorące herbatki z dzikiej 
róży, aronii czy czarnej porzeczki 
bogate są w witaminy C, A, B i E, 
a malinowe dostarczają zwiększa-
jący odporność salicyl. Dzięki nim 
zwiększamy siły naszego organi-
zmu i rozgrzewamy go w chłod-
niejsze dni.

Jeśli ilość witamin lub mine-
rałów, jaką dostarczamy z poży-
wieniem, nie wystarcza naszemu 
organizmowi, możemy uzupełnić 
je gotowymi produktami witami-
nowymi w postaci saszetek, ta-
bletek musujących czy zwykłych 
kapsułek. W razie jakichkolwiek 
wątpliwości, należy przed spoży-
ciem wybranych pokarmów czy 
produktów z witaminami i mine-
rałami skonsultować się z leka-
rzem lub farmaceutą.

Dlaczego warto jeść czosnek?
W okresie zimowym, kiedy jesteśmy najbardziej narażeni na 

przeziębienie i grypę, dobrze jest regularnie sięgać po czosnek, 
który od wielu lat używany jest nie tylko jako przyprawa, ale i śro-
dek leczniczy. 

Oto właściwości czosnku, które dowodzą, że warto go spożywać: 
• jego główną cechą jest działanie bakteriobójcze. Skutecznie niszczy 

grzyby, wirusy i drożdże, dlatego jest taki skuteczny w walce z przezię-
bieniem i grypą. 
• zwiększa odporność.
• organizm z czasem staje się odporny na antybiotyki i szczepionki. 

Czosnek zawsze ma takie samo działanie.
• czosnek ma bardzo dobry wpływ na układ krążenia – obniża ciśnienie 

krwi. Może być stosowany u osób z nadciśnieniem jako środek wspo-
magający działanie leków, lecz nigdy jako jedyny sposób obniżania ci-
śnienie tętniczego krwi. Pamiętajmy: czosnek nie zastąpi skutecznej i 
bezpiecznej terapii nadciśnienia.
• ma działanie przeciwmiażdżycowe. Obniża poziom kwasów tłuszczo-

wych oraz cholesterol.
• wskazany dla osób chorujących na cukrzycę lub zagrożonych tą cho-

robą. Działa silnie pobudzająco na trzustkę, w związku w czym „moty-
wuje” ją do wydzielania insuliny. Skutkiem tego jest spadek poziomu 
cukru we krwi. Natomiast cukrzycy, którzy stosują insulinę w formie 
zastrzyków spożywanie czosnku powinni omówić ze swoim lekarzem 
diabetologiem. Osoby ze skłonnością do hipoglikemii (zbyt niskiego 
poziomu cukru) muszą się go wystrzegać.
• skutecznie zmniejsza ból stawów oraz chroni nas przed reumaty-

zmem.
• ułatwia odksztuszanie, łagodzi duszności oraz pobudza wydzielanie 

śluzu.
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OGŁOSZENIA DROBNE

Pogotowie

numer alarmowy 999
lub 112 z telefonów kom.

„NZOZ Nowy Szpital

Wolności 27
tel.56 688 17 25

Komenda Powiatowa Policji

numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.
Wolności 28
tel. 56 687 72 21
 
Komenda Powiatowa

Państwowej Straży Pożarnej

numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.
Matejki 11
tel. 56 689 09 00

Straż Miejska

Wolności 18
tel. 56 688 17 10

Administracja:
Starostwo Powiatowe

Wolności 44
tel. 56 688 24 50

Urząd Miejski w Wąbrzeźnie

Wolności 18
tel. 56 688 45 00

Urząd Gminy Wąbrzeźno

Mickiewicza 21
tel. 56 687 75 00

Urząd Gminy Dębowa Łąka

tel. 0 56 688 49 10

Urząd Gminy Płużnica

tel. 056 688 72 10

Urząd Gminy w Książkach 
tel.(056) 68 88 167 

Miejski Punkt Informacji

ul. Poniatowskiego 8
tel. 056 471 99 60

Powiatowy Urząd Pracy

Wolności 44
tel. 56 688 28 00

Urząd Skarbowy 

Macieja Rataja 2
tel. 56 687 17 77

Powiatowa Stacja

Sanitarno-Epidemiologiczna

1 go Maja 46
tel. 56 688 17 55

Agencja Restrukturyzacji  

         i Modernizacji Rolnictwa 

Wolności 27a
tel. 56 687 33 15

Zarząd Dróg Powiatowych 

1 go Maja 61
tel. 56 687 13 79

PKP Informacja

tel. 56 621 30 44, 56 699 50 09

PKS

tel. 56 688 14 62

INFORMATOR

1.Wielkie Radowiska Żaneta Polak
2.Wielkie Radowiska Andrzejewska
3. Kurkocin Kurowski
4.Łobdowo Kurowski
5.Dębowa Łąka Nowak
6.Niedźwiedź Andzrejewska
7.Wałych Abromowska Potorska
8. Wąbrzeźno, Gliwa, Mickiewicza 16
9.Wąbrzeźno, Hałaj, Ergo, 1 maja 85/87
10.Wąbrzeźno, Delikatesy, Pod Arkadami
11.Wąbrzeźno, Lewandowska, 
     Pl. Jana Pawła II 11
12.Wąbrzeźno, Kopczyńska, Akcent 
     Pl. Jana Pawła II 17
13.Wąbrzeźno, Wierzbowski, Matejki 25
14. Wąbrzeźno, 1-Maja 76, BROFIN
15.Wąbrzeźno,Zygarlicka,Duo,Żeromskiego 
21a

16.Wąbrzeźno, Bąk, Profit, Wolności 49F
17.Wąbrzeźno, Piek-mech,  Spokojna 11
18.Wąbrzeźno, Piek-nal, Grudziądzka
19.Osieczek, Paradowski
20.Wronie, Gródecka
21.Nowa Wieś Królewska, GT CARS
22.Wieldządz, Socha
23.Błędowo, Kucięba, Ani-Mar
24.Płużnica, Bartosik, Bartek
25.Płużnica, Swół
26.Orzechówko, Ratajczak, Agloplast
27.Pływaczewo, Gawrońska
28.Zieleń, Toczek
29.Lipnica, Kubacki, Mini-Bar
30.Małe Pułkowo, Kurowski
31. Ryńsk, Bazyl
32. WiTT Kolektura ul. Partyzantów

LISTA SKLEPÓW, W KTÓRYCH PRZYJMUJEMY OGŁOSZENIA:

R E K L A M A

R E K L A M A

Sprzedam mieszkanie bezczynszowe, 
52 m2 2 pokoje w Wąbrzeźnie tel 604 
191 464

Sprzedam dom jednorodzinny 110 m2 
w Wbrzeźnie tel. 698 964 692 

Dom 110 m2 cena 220 tys tel. 603 833 
743 lub 603 200 192 

MAR-DREW Oferuje drewno opałowe, 
kominkowe od 130 zł m3 tel. 501 649 
457 

Skupuje Auta zużyte powypadkowe sta-
re do naprawy tel. 783 011 261  

Przyczepę 6 TD 50 sztywna 7,4  tyś tel. 
56 683 85 03

Sprzedam dom wolnostojący 250m2 
stan deweloperski atrakcyjna lokalizacja 
Chełmno tel. 888 169 943. 

Sprzedam płyty betonowe 80 sztuk, o 
wymiarach 100 x 70 tel. 785 901 300 

Kupię vw, opel, toyota, nissan, daewoo, 
polonez złomowanie-autokasacja za-
świadczenie do wyrejestrowania odbiór 
gratis-gotówka 510-503-510

Skup aut osobowe – dostawcze-cięża-
rowe złomowanie-autokasacja zaświad-
czenie do wyrejestrowania odbiór gra-
tis-gotówka 510-503-510

Pożyczki chwilówki również z komorni-
kiem. Dojeżdżamy do klienta. 604 792 
715

 

R E K L A M A

Odśnieżanie dachów, parkingów, przy-
gotowanie ogrodów do zimy, prace re-
montowe tel. 535 117 213   

Zatrudnię pracowników fizycznych oraz 
pracowników z aktualnymi bad. wyso-
kościowymi.  Tel. 535 117213

Odszkodowania ! Prawnicy katastrofy 
smoleńskiej zajmą się Twoją sprawą. 
Zatrudnimy również nowych agentów. 
Tel. 694 145 376 

Sprzedam Dom jednorodzinny jednoro-
dzinny 110 m2 w Wąbrzeźnie tel. 698 
964 692 

Odśnieżanie dachów, parkingów, przy-
gotowanie ogrodów do zimy, prace re-
montowe tel. 535 117 213   

Zatrudnię pracowników fizycznych oraz 
pracowników z aktualnymi bad. wyso-
kościowymi.  Tel. 535 117213

Odszkodowania ! Prawnicy katastrofy 
smoleńskiej zajmą się Twoją sprawą. 
Zatrudnimy również nowych agentów. 
Tel. 694 145 376 

Sprzedam Dom jednorodzinny jednoro-
dzinny 110 m2 w Wąbrzeźnie tel. 698 
964 692 

Sprzedam mieszkanie w bloku 39m2 
Feliksowo  te. 604 566 108 

Sprzedam wózek inwalidzki nowy cena 
400 zł tel. 661 757 589 

Do wynajęcia mieszkanie w bloku tel. 
789 381 569

  

 

 

www.januczek-nieruchomosci.pl 
 Tel.784 595 367, 56 688 8210  

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 
 
 
 
 
 
 
 

Zapraszamy do współpracy 
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Licencja zawodowa nr 18208 ,w ofercie m.in.: 

MIESZKANIA:. WRONIE:47 m2-83 tys.zł 43m2, 

FELIKSOWO:39m2-38tys.WĄBRZEŹNO: ul.Matejki 

51m2 OKAZJA! :Marysieńka 79m2-180 tys.zł 
ul.Hallera 73m2-175 tys.złul.Mickiewicza 

60m2 bezczyns.po remoncie: 83m251m2 

DOMY:  Myśliwiec 120 m2 ,dz.1ha-270 tys.zł 
Książki 160 m2 Osieczek 120m2-99 tys.zł 
Płużnica 100 m2-130 tys. zł Cymbark 100m2-

265tys.zł Cymbark 100m2-215tys.zł GARAŻE: 

14m2 Żeromskiego-18tys.zł 49m2 -1Maja 

DZIAŁKI: Myśliwiec 2800m2Wałycz 3000m2 

-50 tys.zł Ziemia rolna 5,46 ha-35 tys.zł/ha 

Wąbrzeźno 2154 m2 -107 700 zł  
KAMIENICA :    Wąbrzeźno 260m2 -650 tys.zł 
  

R E K L A M A

WÓJT GMINY DEBOWA ŁĄKA 
ogłasza 

II przetarg ustny nieograniczony na sprzedaż:
nieruchomości zabudowanej boksami garażowymi, działka geodezyjna nr 265/13, 

o pow. 0,3142ha, nr KW TO1W/00008901/4, położona w miejscowości Dębowa Łąka  
Sprzedaż będzie dokonana w oparciu o przepisy: art. 38 oraz 67 ust. 2 pkt 2 ustawy 
z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce nieruchomościami (Dz. U. z 2010 r. Nr 102, 
poz. 651 z późn. zm.) oraz Rozporządzenie Rady Ministrów z dnia 14 września 2004 
roku w sprawie sposobu i trybu przeprowadzenia przetargów oraz rokowań na zbycie 

nieruchomości (Dz. U. z 2004 r. Nr 207, poz. 2108 z zm.)  
1. Cena wywoławcza nieruchomości wynosi (netto) 80.093,48 Zgodnie z art. 43 ust. 1 
pkt 10 ustawy o podatku od towarów i usług z dnia 11 marca 2004r. (Dz. U. z 2011r. 
Nr177 poz. 1054  z późn. zm.) zwolnienie z podatku VAT. Nieruchomość zgodnie 
z opracowanym studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego 
Gminy Dębowa Łąka, przyjętym uchwałą Rady Gminy Dębowa Łąka Nr 51/11 z dnia 
19 grudnia 2011r. przeznaczona jest jako tereny rozwoju działalności gospodarczej. 
Na działce gruntu posadowione są dwa budynki z wydzielonymi boksami garażowymi 
o łącznej powierzchni użytkowej 366,95 m². 
2. Przetarg odbędzie się w dniu 17.01.2014 r. o godz. 10:00 w siedzibie Urzędu Gminy 
Dębowa Łąka - sala konferencyjna, Dębowa Łąka 38. 
3. Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wpłacenie wadium w wysokości 16.018,00 
zł  na konto Urzędu Gminy Dębowa Łąka - BS Golub - Dobrzyń nr 56 9489 0002 2003 
0007 0221 0004 najpóźniej do 13.01.2014 r. 
4. Za termin wpłaty wadium uznaje się dzień uwidocznienia środków na wyciągu ban-
kowym Urzędu Gminy Dębowa Łąka. Oznaczenie licytowanej nieruchomości do której 
uczestnik przetargu zamierza przystąpić musi być jednoznacznie i wyraźnie określone 
na przelewie. Wadium wpłacone  przez osobę, która wygrała przetarg, zostanie zali-
czone na poczet ceny zakupu, pozostałym osobom zostanie zwrócone, po zakończeniu 
przetargu. 
5. Uchylenie się nabywcy od zawarcia umowy nabycia nieruchomości spowoduje prze-
padek wadium, koszty aktu notarialnego ponosi nabywca.
6. W dniu 20.06.2013r. został przeprowadzony I przetarg ustny nieograniczony – zakoń-
czony wynikiem negatywnym. 
7. Regulamin przetargu i szczegółowe informacje można otrzymać w: 
Urzędzie Gminy Dębowa Łąka 38, 87-207 Dębowa Łąka, pokój  nr 5 tel. (56) 688 49 
15.

Zastrzega się odwołanie ogłoszonego przetargu z ważnych powodów.

„Dotacja na innowacje” Inwestujemy w Waszą przy-
szłość”
Projekt pn. „Internet szansą na lepszą przyszłość - prze-
ciwdziałanie wykluczeniu cyfrowemu” realizowany przez 
Gminę Dębowa Łąka jest współ昀椀nansowany z Europej-
skiego Funduszu Rozwoju Regionalnego w ramach „Pro-
gramu Operacyjnego Innowacyjna Gospodarka”
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Kulinarne ABC, czyli uczniowie Zespołu Szkół w Kowalewie Pomorskim proponują
Uczniowie klasy III technikum kucharskiego podczas zajęć teoretycznych z technologii gastrono-

micznej z towaroznawstwem poznawali tajniki potraw półmięsnych. Podsumowaniem lekcji było wyko-
nanie kremu brokułowego z grzankami, a także  naleśników  z mięsem, które podano z dipem czosn-
kowym. 

Potrzebne składniki (na 5 porcji)
Krem z brokułów z grzankami:  wywar jarski 700 ml, brokuły 25 dag, masło 25 g, słodka śmietana 

100 g,  mąka pszenna 20 g, jedno żółtko, sól do smaku
Grzanki: jedna czerstwa bagietka pszenna, dwa ząbki czosnku, oliwa 20 ml, bazylia, oregano, pa-

pryka
Naleśniki z mięsem: ciasto naleśnikowe – mąka pszenna 30 dag, mleko 300 ml, woda 250 ml, czte-

ry jajka, słonina 2 dag, sól do smaku; farsz – mięso wieprzowe 70 dag, cebula 6 dag, tłuszcz 15 g, dwa 
jajka, jedna czerstwa bułka, sól i pieprz do smaku

Sposób przygotowania
Krem z brokułów – brokuły oczyścić i podzielić na różyczki, ugo-

tować w niewielkiej ilości wrzącej wody. Ugotowane przetrzeć przez 
sito. Sporządzić zasmażkę I stopnia (na rozgrzanej patelni roztopić masło i dodać mąkę; zasmażka 
powinna mieć jasny kolor) i po wystudzeniu połączyć z wywarem jarskim, dodać przetarte broku-
ły. Całość zagotować, dodać śmietankę. Żółtko zahartować i połączyć z zupą, całość doprawić do 
smaku.

Grzanki – kromki bagietki pokroić w drobną kostkę i wrzucić do miski, posypać ziołami (bazylią, 
oregano), przetartym czosnkiem i papryką. Całość delikatnie skropić oliwą i wymieszać. Następnie 
przełożyć na blachę wyłożoną papierem do pieczenia i wstawić na pół godziny do piekarnika na-
grzanego do temperatury ok. 100-150 st. C. W trakcie pieczenia sprawdzać czy grzanki równomier-
nie się suszą, przemieszać. Do jednej porcji kremu dodajemy ok. 10 g grzanek.

Naleśniki z mięsem: przygotować mięsne nadzienie – mięso udusić, a następnie zemleć z na-
moczoną i odciśniętą bułką oraz zeszkloną na oleju cebulką. Dodać jajka i przyprawy, wymieszać. 
Z ciasta usmażyć naleśniki, posmarować je mięsnym nadzieniem i zwinąć w zamknięty rulon (lub 
kostkę). Tak uformowane naleśniki obsmażyć z dwóch stron na tłuszczu. Podawać z surówkami.

Smacznego!

Czwartek 12.12.2013

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 13.12.2013
dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Sobota 14.12.2013

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Niedziela 15.12.2013

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00

3/3/6

1/1/2

3/4/5

3/-4/0

1/-3/3
0/-2/3

2/-3/3
0/-5/2

1022 hPa
1020 hPa

1017 hPa   
1016 hPa

1018 hPa
1017 hPa

1020 hPa
1021 hPa

temperatura
minimalna/odczuwalna/maksymalna

ciśnienie

10 km/h
10 km/h

7 km/h
10 km/h

8 km/h
12 km/h

5 km/h
13 km/h

wiatr

0 mm
0 mm

0 mm
0 mm

0 mm
0 mm

0 mm
0 mm

śnieg

P
o
g
o
d
a

KrzyżówKi panoramiczne
Horoskop 

Wodnik (21.01.-19.0)

Konieczny będzie powrót 
do dawnych spraw, z któ-
rych być może zrezygno-

wałeś albo po prostu ich nie dokończyłeś. 
Teraz przyjdzie na to czas. Nie myśl, że jest 
za późno. Na pewno dasz sobie radę.

Koziorożec (22.12.-20.01.)
Pomyślny tydzień dla spraw 
finansowych. Twoja intuicja 
będzie w szczytowej formie, 
a rady udzielane przyjaciołom 

niezwykle trafne. Dzięki temu zyskasz uzna-
nie w towarzystwie.

Ryby (20.02.-20.03.)

Życie będzie biegło spokojnym 
trybem, ciesz się z tego i troszcz 
o potrzeby swoje i bliskich. Nie 
wybiegaj zbyt daleko w przy-

szłość, bo i tak nie za wiele teraz zdziałasz. 
Zadbaj o zdrowie i wygląd. 

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Powinieneś poświęcić więcej 
uwagi utrzymaniu dobrych rela-
cji z ludźmi. Pielęgnuj harmonię 
w rodzinie i związku. Zachowaj 

spokój nawet, gdy ktoś Cię krytykuje. Unikaj 
osób, których nie lubisz.
Rak (22.06.-22.07.)

Zdobywanie wiedzy i nowych 
umiejętności przyjdzie Ci teraz 
z łatwością. Możesz więc z powo-
dzeniem wziąć udział np. w warsz-

tatach rękodzielniczych. Jesteś w bardzo do-
brej formie intelektualnej i fizycznej.

Lew (23.07.-23.08.)
W Twoim życiu pojawią się nowe 
plany i możliwości. Spotkasz 
na swojej drodze ludzi, którzy 
zainspirują Cię do działania, za-

ciekawią nowymi sprawami. Zaczniesz też 
bardziej dbać o siebie, uprawiać sport.

Waga (23.09.-22.10.)

Nie będziesz narzekać na złe 
samopoczucie. Uchronisz się 

od grudniowej chandry, ominą Cię przezię-
bienia. Dzięki dobremu nastawieniu, wpły-
niesz na sprawy innych ludzi. Twoje pomy-
sły będą twórcze, a osądy trafne.

Skorpion (24.10.-22.11.)

Uda Ci się teraz osiągnąć to, 
czego naprawdę pragniesz i co 
jest dla Ciebie dobre. Będziesz 

mieć szczęśliwą rękę do wszystkich spraw 
urzędowych i kontaktów z ludźmi, zarówno 
oficjalnych, jak i osobistych.

Strzelec (23.11.-21.12.)
Skupisz się na tym, aby oddać 
wszystkie długi, ale nie obawiaj 
się, poradzisz sobie ze wszyst-

kim. Z łatwością zarobisz tyle, aby wypra-
wić wspaniałe święta i zbytnio nie odczuć 
braków w portfelu. 

Byk (21.04.-21.05.)
Ogarnie Cię refleksyjny nastrój 
i możesz mieć skłonność do 
rozpamiętywania przeszłości 

i zastanawiania się nad inną wersją wyda-
rzeń. Tylko po co? Nie poddawaj się tym 
myślom. Jeśli możesz, wyjedź na krótko.

Panna (24.08.-23.09.)
Szczęście Ci teraz sprzyja, mo-
żesz się więc wziąć za rozwiązy-
wanie trudnych spraw. Będziesz 

tryskać energią, którą spożytkujesz w działa-
niu. Osiągniesz to, co zamierzasz i nad czym 
długo pracowałaś.

Baran (21.03.-21.04.)

Jeśli miałeś kłopoty materialne, 
zaczniesz powoli wychodzić z fi-
nansowych tarapatów. Być może 

znajdziesz dodatkowe źródło dochodów. 
W Twoim otoczeniu zapanuje zgoda, wszel-
kie spory odejdą w niepamięć.

Paulina Górska proponuje krem 
z brokułów z grzankami

Mariusz Chabiera i Ola Wierzbowska 
życzą smacznych naleśników
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O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E

Jaki powinien być nauczyciel gimnazjum czy liceum? Moż-
na by wymienić wiele przymiotów, którymi powinien się 
charakteryzować. My na przykładzie rady pedagogicznej  
wąbrzeskiego gimnazjum w 1903 roku spróbujemy ocenić, 
jak wykształceni byli ówcześni pedagodzy.

      XX wiek

Rada pedagogiczna 1903

      20-lecie międzywojenne

Obywatelstwo i uliczny bonus
W 1931 roku wąbrzescy radni nadali honorowe obywatelstwo marszałkowi Piłsudskiemu. 
Sam wódz honorowych obywatelstw miał więcej niż obecnie Jan Paweł II.

Honorowe obywatelstwo 
Wąbrzeźna zostało nadane Pił-
sudskiemu przy okazji jego imie-
nin w marcu 1931 roku. Dodat-
kiem była zmiana nazwy ulicy 
Kolejowej na ul. Marszałka Pił-
sudskiego. Co ciekawe, obecnie 
w Wąbrzeźnie nie ma ulicy po-

święconej Piłsudskiemu, mimo 
że honorowe obywatelstwo nigdy 
nie zostało mu odebrane. Nada-
wanie go było powszechne. Do 
momentu wybuchu wojny uczy-
niło to 45 miast i Wileńszczyzna, 
w naszej okolicy m. in. Toruń.

Po upadku komunizmu 

w Polsce nastąpiła tendencja do 
przywracania imienia Józefa Pił-
sudskiego ulicom, skwerom, pla-
com i szkołom. Marszałek stał 
się także patronem wielu nowych 
instytucji i budynków użytecz-
ności publicznej.

(pw)

Albert Klingbeil urodził się 
30 sierpnia 1861 roku. Był ewan-
gelikiem i absolwentem gimna-
zjum w Dramburgu. Obecnie 
miejscowość ta jest bardziej zna-
na pod nazwą Drawsko. Albert 
studiował na Uniwersytecie we 
Wrocławiu (Breslau) i w Getyn-
dze. W 1887 roku zdał egzamin 
na nauczyciela, który od 1810 
roku nosił nazwę „pro facultate 
docenti”. Pierwszy rok jego pra-
cy jako nauczyciela, jak zresztą 
wszystkich, był tzw. rokiem pró-
by, czyli czymś na podobę stażu. 
Klingbeil staż odbywał w gim-
nazjum w Elblągu. Następnie 
pracował jeszcze w gimnazjum 
w Gdańsku.

Karl Belau był nieco młod-
szy od Alberta Klinbeila. Urodził 
się 19 czerwca 1875 r. w Sępólnie 
Krajeńskim, ale zaraz po szkole 
powszechnej wyjechał do Ber-
lina, gdzie studiował filozofię. 
Został nawet doktorem filozofii 
w 1902 roku. Doktoryzował się 
nie byle gdzie, bo w Królewcu. 
To rodzinne miasto Immanuela 
Kanta, największego niemiec-
kiego filozofa tamtych czasów. 
Później, podobnie jak inni na-
uczyciele, Karl często zmieniał 
środowisko, w którym pracował. 
Był m. in. nauczycielem w Gdań-
sku i Grudziądzu.

Georg Gorkew w momen-
cie powoływania wąbrzeskiego 
gimnazjum miał 36 lat. Ukoń-
czył z wyróżnieniem gimnazjum 
w Malborku. Na studia udał się 
do niemieckiego Freiburga. Fa-
scynowały go języki nowożytne. 
Ukończył także fakultet filozo-
ficzny w Królewcu.

Joseph Rohfleich urodził 
się w 1878 roku w Prusach 
Wschodnich. Studiował w wie-
lu ośrodkach uniwersyteckich 
w Niemczech i w Szwajcarii. Był 
filologiem. Jego pierwszą pracą 
była ta w gimnazjum w Brodni-
cy. Później przeniósł się do Wą-
brzeźna.

Theodor Kussman był dru-
gim, najstarszym z grona nauczy-

cieli. Miał 51-lat. Przeszedł nieco 
inną ścieżkę niż jego młodsi ko-
ledzy. Zawodu nauczyciela uczył 
się w seminarium. Seminaria 
nauczycielskie dawały wykształ-
cenie na poziomie zbliżonym 
do średniego – były to średnie 
szkoły zawodowe pedagogiczne. 
Ich absolwenci nie mieli jednak 
uprawnień do dalszego kształ-
cenia uniwersyteckiego. Przyszli 
nauczyciele poznawali pedago-
gikę, dydaktykę, psychologię, jak 
również przedmioty szkoły ele-
mentarnej. Zaczynali w małych 
wiejskich szkołach. Aby zyskać 
dostęp do lepiej płatnej i bardziej 
prestiżowej pracy w gimnazjach, 
Kussman przeszedł w Berlinie 
specjalny kurs. Trwał on niemal 
dwa lata.

Najstarszym nauczycielem 
był Friedrich Klarhofer, urodzo-
ny w 1868 roku. Uczęszczał do 
seminarium nauczycielskiego. 
Do gimnazjum w Wąbrzeźnie 
przybył 1 kwietnia 1903 roku, 
czyli na początek pierwszego 
roku szkolnego.

Jak widać, większość ówcze-
snych nauczycieli gimnazjalnych 
była bardzo dobrze wykształ-
cona. Nie bez przyczyny od-
wiedzali oni w trakcie studiów, 
a potem pracy wiele miast w róż-
nych regionach kraju. Chodziło 
o to, by jak najwięcej zobaczy-
li, by poznali różne środowiska 
i to sprzyjało jedności Niemiec  
– kraju przecież bardzo młodego, 
bo zjednoczonego w 1871 roku. 
O ile poziom nauczycieli gimna-
zjalnych był wysoki, o tyle – nie-
stety – w szkolnictwie podsta-
wowym było już gorzej. Często 
nauczycielami zostawali emery-
towani wojskowi, którzy potrafili 
utrzymać  dyscyplinę, ale z samą 
nauką nie szło już tak dobrze. 
Mimo to należy pamiętać, że to 
w zaborze pruskim kładziono 
największy nacisk na oświatę po-
wszechną, co przyczyniło się do 
rozwoju Niemiec.

(pw)

OGŁOSZENIE
WOLNY LOKAL MIESZKALNY

Regionalne Wąbrzeskie Towarzystwo Budownictwa Społecznego 
Spółka  z o. o. z siedzibą w Wąbrzeźnie przy     ul. Podzamcze 21 
informuje, że posiada wolny lokal mieszkalny znajdujący się w Wą-
brzeźnie przy ulicy Mestwina 5, składający  się z : 1 pokoju, przedpo-
koju, kuchni, łazienki o łącznej powierzchni użytkowej   32,70  m2. 
Szczegółowe  informacje odnośnie wynajmu przedmiotowego lokalu    
udzielane są w siedzibie Spółki w Wąbrzeźnie przy ulicy Podzamcze 
21 od poniedziałku do piątku w godzinach od 7.00  do 14.00  oraz pod 
numerem telefonu 056/688-15-97. 

      Społeczeństwo

A to ci łysa historia!
To odwieczny problem mężczyzn. Łysina prawie nigdy nie była „w cenie”. We wczesno-
średniowiecznej Europie wygolone głowy mieli niewolnicy. Oznaką przynależności do 
rodu panującego była bujna czupryna. Nic dziwnego, że mężczyźni od wieków starali się 
walczyć z łysiną. Czasami w bardzo niekonwencjonalny sposób. 

W papirusie datowanym na 
XVI wiek przed naszą erą naukow-
cy odkryli szereg recept starożyt-
nych Egipcjan na łysienie. Lekiem 
na utratę włosów miały być m.in. 
okłady ze smalcu hipopotama, kro-
kodyla i węża. Inny sposób wyma-
gał użycia... jeżozwierza. Niestety, 
zwierzątko pozbawiano igieł (wło-
sów), które gotowano, a następnie 
umieszczano na cztery dni na ły-
sinie. Generalnie, w Starożytnym 
Egipcie nie podchodzono do łysiny 
zbyt serio. Włosy starano się golić, 
a na co dzień noszono peruki. 

Hipokrates kojarzy nam się 
dziś ze sławną przysięgą, którą 
zobowiązani są składać lekarze. 
W swojej karierze ów Grek próbo-
wał leczyć - bez skutku - łysienie. 
Stosował opium, chrzan, odchody 
ptaków i czerwone buraczki. Nie-
stety, nic nie pomagało. Hipokrates 
znalazł jednak sposób na łysinę, 
chociaż niewielu mężczyzn zgodzi-
łoby się na taką kurację. Zauważył, 
że włosów na głowie nigdy nie tracą 
eunuchowie. W 1995 roku przepro-
wadzono badania, które rzeczywi-
ście wykazały słuszność spostrze-
żeń Hipokratesa. Pytanie tylko, jaką 
stratę mężczyzna lepiej zniesie?

 Swój unikatowy sposób na 
łysinę miał Juliusz Cezar. Kiedy 
rzymski wódz zauważył u siebie ob-
jawy łysienia, zaczął nosić wieniec 
laurowy. 

 W XVII wieku z podobnym 
problemem mierzył się król Fran-
cji Ludwik XIII. To głównie jemu 
zawdzięczamy modę na tupeciki, 
a następnie peruki. Król Ludwik, 
niechcący odcisnął piętno na eu-
ropejskiej modzie na następne dwa 
stulecia. Modę na peruki przerwa-
ła dopiero rewolucja francuska. 
Wówczas peruki kojarzono ze sfe-
rą zwolenników monarchii, a więc 
wrogów ludu. 

Łysienie nie omijało amerykań-
skich kolonistów. Od miasteczka do 
miasteczka wędrowali domorośli 
farmaceuci, którzy polecali nieza-
wodny środek na łysinę - olej węża. 
Specy�k pomagał nie tylko na wy-
padanie włosów, ale też na wszyst-
kie inne przypadłości. Pierwotnie 
miał być to lek sporządzany z jadu 
chińskiego węża wodnego. To wła-
śnie Chińczycy budujący amery-
kańskie linie kolejowe mieli spro-
wadzić go do USA. Istnieją dowody 
na to, że taki wężowy olej pomagał 
uśmierzyć ból, ale później na rynku 
pojawiły się setki podróbek, które 
węża miały już tylko na etykietce. 
Kiedy w 1917 roku rząd amerykań-
ski postanowił sprawdzić, co zawie-
ra przykładowy olej węża okazało 
się, że była to tłuszcza, czerwona 
papryka, terpentyna i kamfora. 

W XIX wiecznej Anglii naj-
popularniejszym panaceum na 
łysienie była herbata. Oczywiście, 
nie chodziło o pitą wersję wywaru 
z tej rośliny, ale o wcieranie liści 
herbaty w skronie. Efekt był łatwy 
do przewidzenia, a herbata wtarta 
w głowę bardziej przydatna byłaby 
w �liżance. 

 Początek XX wieku to okres 
fascynacji elektrycznością. W stru-
mieniu elektronów zaczęto postrze-
gać szansę dla łysiejących panów. 
W latach 20. �rma Allied Merke 
Institute skonstruowała urządzenie 
o nazwie �ermocap. Wystarczy-
ło założyć je na głowę na 15 minut 
dziennie. Wewnątrz hełmu znajdo-

wały się żarówki, które miały pobu-
dzać cebulki włosów. 

W 1936 roku na rynku pojawiła 
się kolejna machina -  Xervac. Było 
to połączenie odkurzacza z heł-
mem. Delikwent zakładał szczelny 
kask na głowę, uruchamiano ssa-
nie, które miało „wyssać” włosy ze 
skóry. 

W 1939 roku Japończycy po 
raz pierwszy przeprowadzili trans-
plantację włosów. Pierwotnie prze-
szczepiano nie włosy na głowie, ale 
brwi uszkodzone czy wyrwane na 
skutek urazów. W Polsce pierwszy 
raz zabiegu przeszczepu dokonano 
w 1984 roku.  .

Historia zna wiele dziwnych 
i czasem przerażających sposobów 
na poprawienie sobie urody. Świe-
ży oddech to ważna sprawa, szcze-
gólnie w kontaktach osobistych 
z drugim człowiekiem. Obecnie 
sklepowe półki uginają się pod cię-
żarem rozmaitych gum do żucia czy 
płynów do płukania ust. Dawniej 
wynalazki te były nieznane. Pozo-
stawał ... węgiel drzewny. 

Na pomysł używania węgla 
drzewnego w higienie jamy ustnej 
wpadli Rzymianie. W XVIII wieku 
panienki udające się na imprezę 
towarzyską nie brały ze sobą gumy 
orbit, ale kawałki węgla drzewnego, 
który następnie ssano niczym lan-
drynki. Odór z ust znikał. Niestety, 
przy okazji zęby stawały się czarne. 
W średniowieczu dążono do tego, 
by skóra kobiet była jak najbardziej 
blada. W Chinach do wybielania 
skóry używano sproszkowanych 
pereł. W Japonii od epoki Edo mo-
ralnym obowiązkiem kobiety było 
pudrowanie twarzy. W Indiach 
kobiety wybielały skórę kopiąc się 
w wywarach z kurkumy. Europejki 
były mniej ekstrawaganckie. Sto-
sowały kremy z trującej rtęci i ar-
szeniku. Chętnie upuszczano sobie 
także krew przez co skóra bladła. 

Piotr Wolski

Maszyna do „wysysania” włosów ze 
skóry głowy
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      Akcja

Kot na punkcie mleka
Hodowcy i przetwórcy mleka muszą walczyć o miejsce na rynku. Dobrze do sprawy pod-
chodzi m. in. Polska Federacja Hodowców Bydła i Producentów Mleka, która – obok Agen-
cji Rynku Rolnego - uczestniczy w akcji „Mam kota na punkcie mleka”.

      Święta

Adwentowy jarmark
14 grudnia w Przysieku odbędzie się Jarmark Adwentowy.

Jarmark rozpocznie się od 
ogłoszenia wyników VII Wo-
jewódzkiego Konkursu Szopek  
Bożonarodzeniowych. Teren wy-
stawy będzie tętnił życiem. Swoje 
wyroby zaprezentuje ponad stu 
wystawców. Szczególnie usatysfak-
cjonowani będą miłośnicy dobre-
go jedzenia oraz napitków i win.

Oprócz przysmaków, goście 
jarmarku mogą kupić oryginalne 
świąteczne prezenty dla swoich 
bliskich oraz piękne rękodzieło. 

Ręcznie malowane bombki i inne 
ozdoby choinkowe, stroiki świą-
teczne, ha�owane obrusy, szydeł-
kowe serwety, biżuterię, rzeźby, 
wyploty z wikliny, bałwanki ze 
słomy.

Coroczny Jarmark Adwen-
towy ma przypomnieć tradycje 
związane z okresem Bożego Naro-
dzenia, promować produkty regio-
nalne i rolnictwa ekologicznego.

(pw)

      Prawo

Nie zapomnij zgłosić
Inspekcja Weterynaryjna oraz Agencja Restrukturyzacji 
i Modernizacji Rolnictwa przypominają rolnikom o zgła-
szaniu przemieszczeń zwierząt, które sprzedają lub naby-
wają. Jeśli nie zrobią tego w odpowiednim terminie, grozi 
im kara do 100 euro.

Jeśli chodzi o bydło, to w ciągu 
7 dni od urodzenia należy zwierzę 
oznakować i zgłosić do rejestru. 
Natomiast przemieszczenie, pad-
nięcie, zabicie lub ubój trzeba zasy-
gnalizować w ciągu 7 dni od daty 
tego zdarzenia.

Przepisy te obejmują również 
hodowców świń. Oznakowania na-
leży dokonać bezzwłocznie, jednak 
nie później niż przed opuszczeniem 
siedziby stada. Natomiast zwięk-
szenie czy zmniejszenie liczebności 
stada właściciel musi zgłosić do 30 
dni od daty zdarzenia.

Jeśli rolnik nie wywiąże się 

z nałożonych terminów, powinien 
liczyć się z poniesieniem kary �nan-
sowej. Może też otrzymać mniejszą 
dopłatę bezpośrednią. Wymiar 
sankcji uzależniony jest od wie-
lu czynników. W przypadku, gdy 
kwota kary jest równa lub mniejsza 
od równowartości 100 euro, sank-
cje nie są naliczane, ale rolnik jest 
zobowiązany usunąć stwierdzone 
nieprawidłowości. Niedostosowa-
nie się do tych zaleceń spowoduje, 
że płatność zostanie uszczuplona 
w następnym roku.

(pw)

      Uprawy

Mafijne pomidorki
Pojawiły się na rynku kilka lat temu, ale zyskują coraz 
większą popularność. Idealnie pasują do sałatek, spraw-
dzają się na domówkach. Pomidory koktajlowe – to dla 
wielu rolników nowa gałąź działalności. Rozwija się w bły-
skawicznym tempie.

Uprawa pomidorów koktajlo-
wych nie różni się znacznie od ich 
większych odpowiedników.

Przygotowane rozsady wę-
drują do gruntu w połowie maja. 
Najlepiej wybrać okres, kiedy nie 
grożą im już przymrozki. Prowa-
dzenie pomidorów koktajlowych 
uzależnione jest od odmiany. Kar-
łowe można uprawiać bez podpór 
lub przy palikach, bez obrywania 
pędów bocznych (należy się wtedy 
liczyć z chaosem na krzaku). Od-
miany wysokie, sadzone pod osło-
nami, prowadzi się przeważnie na 
1 pęd (maksymalnie mogą być 3 
pędy).

Na pomidorach koktajlowych 
można zrobić interes. Dobrze w tej 
branży odnalazła się nawet włoska 

ma�a Cosa Nostra. W 2011 roku 
we Włoszech ogłoszono nawet 
bojkot tych warzyw, ponieważ nie 
chciano w ten sposób dorabiać 
ma�i.

Odmiany pomidorów kok-
tajlowych można podzielić na te 
szczególnie nadające się do upra-
wy pojemnikowej na balkonach 
i tarasach, do uprawy w nieosło-
niętym gruncie w ogrodach oraz 
do uprawy pod osłonami wysoki-
mi. Niestety, w warunkach klima-
tycznych naszego województwa na 
zbiór można liczyć jedynie w upra-
wie pod osłonami, natomiast 
uprawa w gruncie bywa zawodna, 
szczególnie w latach z dużą ilością 
opadów.

(pw)

Hodowcy i producenci adre-
satem akcji uczynili najmłodszych 
Polaków. O akcji informowaliśmy 
w ubiegłym roku, kiedy startowała. 
Dziś są już pierwsze rezultaty. Wzię-
ło w niej udział 700 szkół z całego 
kraju. Z przeprowadzonych badań 
wynika, że mleko i inne produk-
ty mleczne coraz częściej goszczą 
w menu młodych ludzi. Po kampa-
nii spożycie mleka i jego przetwo-
rów wzrosło o 3,7 proc. w stosun-
ku do danych od dzieci zebranych 
przed jej przeprowadzeniem.

Główny cel kampanii to pro-
mocja spożycia mleka i jego prze-
tworów, akcentowanie walorów od-
żywczych tych produktów. W 2014 
roku organizatorzy chcą dotrzeć do 
kolejnych 100 tys. uczniów z tysią-
ca szkół w kraju.

Placówki, które zgłoszą się do 
programu, dostają materiały edu-

kacyjne oraz gry. Można już reje-
strować się na stronie internetowej 
kampanii.

Realizacja przedsięwzięcia 
kosztuje 2,4 mln euro. Za połowę 
płaci UE, za resztę Fundusz Pro-
mocji Mleka i budżet państwa. Po-

trwa ono do 2015 r. 
Przeciętny Polak spożywa 

rocznie około 200 litrów mleka 
i jego przetworów, a w UE przecięt-
nie jest to 370 litrów na głowę.

(pw)

      Uprawy

Zielony, okrągły i wymagający
Zielony, okrągły i wymagający wiele od rolnika, jak i od samej gleby, na której rośnie. 
Groch najlepiej zasiać na polu po zbożach.

Nowoczesne odmiany grochu 
mają łodygę długości od 70 do 100 
cm. Nie jest to przypadek. Krótsze 
łodygi zmniejszają plon, a dłuższe 
powodują wyleganie roślin. Wiele 
jest odmian wąskolistnych zarów-
no w obrębie grochu jadalnego, 
jak i pastewnego. Jest to kierunek 
hodowli zmierzający ku zmianie 
listków na wąsy czepne, za pomo-
cą których rośliny łączą się wza-
jemnie w łany i dłużej utrzymują 
się w pozycji stojącej. Odmiany te 
są też bardziej odporne na suszę.

Groch z nowych odmian doj-
rzewa bardzo szybko. Siew należy 
wykonywać jednak już na przeło-

mie marca i kwietnia. W ten spo-
sób roślina pozyska więcej wilgoci 
potrzebnej do rozpoczęcia kiełko-
wania. Groch umieszcza się w zie-
mi na głębokości od 6-8 cm. Ry-
nek oferuje bardzo wiele odmian 
tej rośliny, warto więc zapoznać się 
z zaleceniami producenta. Dość 
wspomnieć, że masa tysiąca na-
sion między poszczególnymi od-
mianami może wahać się od 170 
do nawet 300 gramów.  Optymal-
na obsada roślin grochu wynosi 90 
szt./m2, a dla odmian o wyższych 
łodygach do 110 szt./m2.

Niestety, groch jest wymaga-
jącą rośliną. Na glebach czwartej 

klasy jego uprawa mija się z celem, 
chyba że decydujemy się na od-
mianę pastewną. Dodatkowo pole 
musi być wolne od perzu. Coraz 
częściej groch jadalny, jak i pa-
stewny jest porażany przez cho-
roby grzybowe, powodujące straty 
w plonach i dlatego nasiona po-
winny być potraktowane zaprawa-
mi fungicydowymi. Należy też pa-
miętać, żeby bezpośrednio przed 
siewem koniecznie zaszczepić 
nasiona nawozem bakteryjnym, tj. 
nitraginą grochową, zawierającą 
szczepy bakterii brodawkowych, 
w liczbie 1-2 opakowania na 1 ha.

(pw)

      Ceny

Karpiowe żniwa
Grudzień to miesiąc, w którym hodowcy karpia zarabiają najwięcej. Ceny ryb w tym roku 
powinny być zbliżone do ubiegłorocznych.

Karp z polską tradycją ku-
linarną ma niewiele wspólnego. 
Czasy jego popularności to okres 
PRL, kiedy był rybą bardzo tanią 
w produkcji. Teraz wigilijny stół 
bez karpia to niemal grzech. Ponad 
połowa ryb słodkowodnych wyła-
wianych w Polsce to właśnie karpie. 
Aby wyhodować dorodnego osob-
nika, trzeba poczekać ok. 3 lat. Ta-
kie są najsmaczniejsze. Te tuczone 
na „szybko” (ok. 2 lat) są  zazwyczaj 
mocno garbate i krótkie, bo nagły 
przyrost masy źle oddziałuje na ich 
kręgosłup.

Większość marketów i hiper-
marketów decyduje się na zakup 
karpia z importu. Jego cena jest 
konkurencyjna w porównaniu do 
krajowej, gdyż koszty produkcji 
w Polsce wzrosły. Karp hodowany 
w dobrych warunkach musi kosz-

tować w granicach 13-18 zł za ki-
logram. I tyle zapłacimy w dobrych 
sklepach rybnych czy na bazarze.

Hurtowe ceny tych ryb są niż-
sze, ale pozostają na podobnym 
poziomie od kilku lat.

(pw)
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      Piłka ręczna

Powalczą w finale
Szczypiornistki wąbrzeskiej Szkoły Podstawowej nr 3 od-
niosły wielki sukces. Wygrały turniej półfinałowy w Lubiczu 
i zapewniły sobie awans do finału Wojewódzkich Igrzysk 
Młodzieży Szkolnej.

Zawody odbyły się w piątek. 
Wystartowały w nich trzy druży-
ny, które zagrały każdy z każdym. 
Reprezentacja trójki wygrała oba 
swoje mecze, pokonując na po-
czątku gospodynie 12:8. W dru-
gim spotkaniu wąbrzeska ekipa 
rozprawiła się z reprezentacją 
Szkoły Podstawowej z Kikoła 26:7. 
Dzięki zwycięstwu w całych zawo-
dach, zespół zagra w najbliższym 
tygodniu w �nale wojewódzkim. 

Trójkę reprezentowały: Oliwia 
Gocolińska, Klaudia Jarocka, Mar-
tyna Klimek, Wiktoria Moskal, 
Klaudia Stasiak, Julia Szczepańska, 
Oliwia Armata, Kinga Gołębiew-
ska, Oliwia Gołębiewska, Domi-
nika Macikowska, Laura Seroka, 
Marcelina Sul. Opiekunem zespo-
łu jest Bogdan Taczyński.

Dawid Otremba, 

fot. nadesłane

O G Ł O S Z E N I E  P Ł A T N E
Reprezentacja wąbrzeskiej trójki zagra w finale wojewódzkim

Kapitan SP 3 odbiera 
puchar i dyplom za wygraną
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       Agro-Lider Liga

Halówka nie zwalnia tempa
W najbliższą sobotę odbędzie się trzeci już turniej w ramach rozgrywek Agro-Lider Ligi. 
Tym razem piłkarze powalczą o puchar prezesa MZECWiK. Gospodarzem będą zawodnicy 
Pływalni.

Od miesiąca trwają rozgrywki 
Agro-Lider Ligi, a przed zawodnika-
mi i kibicami już trzeci turniej. Jesz-
cze przed świętami piłkarze zagrają 
kolejny. W sobotę w roli gospodarza 
wystąpią piłkarze Pływalni. Zmierzą 
się oni w grupie A razem z Agro-
Liderem, Underartem i Tropsem. 
Ciężko wskazać faworyta. Od po-
czątku sezonu na grę w pół�nałach 
czekają wszystkie ekipy, oprócz 
Agro-Lidera, który w inauguracyj-
nych zawodach zajął 4. miejsce. 

Znacznie więcej emocji powin-
no być w grupie B. Tu zmierzą się 
cztery drużyny, które w ostatnim 
turnieju  znalazły się w najlepszej 
czwórce. W sobotę Worwo będzie 

       Piłka nożna

Świąteczne rozprężenie
Uczniowie wąbrzeskiego gimnazjum w miniony piątek za-
grali w towarzyskim turnieju piłki nożnej w Kowalewie. Nie 
poszło im zbyt dobrze.

Obok naszej reprezentacji, do 
rywalizacji przystąpiły drużyny 
z Radzynia Chełmińskiego, Rado-
mina, Głuchowa, Gałczewka i Ko-
walewa. Zespoły podzielono na 
dwie grupy. W nich grano każdy 
z każdym. 

Ekipa z Wąbrzeźna przegrała 
oba spotkania w grupie, ulega-
jąc najpierw gospodarzom 4:1. 
W drugim pojedynku lepsi oka-
zali się koledzy z Radzynia, którzy 
pokonali podopiecznych Jarosła-
wa Rybszlegera 3:1. Nasz zespół 
zagrał o miejsca 5-6. Po wyrówna-
nym meczu pokonał reprezentację  
Radomina 5:4. 

Zawody miały charakter to-
warzyski. Uczestnicy otrzymali 
symboliczne paczki, które wręczył 
mikołaj. 

Wąbrzeźno reprezentowali 
uczniowie klas I i II, którzy zagrali 
w składzie: Filip Bożykowski, Pa-
weł Potaczała, Paweł Lupertowicz, 
Mateusz Sankiewicz, Nikodem 
Tryczak, Kacper Sobota, Dawid 
Zaborowski, Jakub Ochocki, Jakub 
Oswald i Wiktor Maciejewski.

Dawid Otremba,

fot. nadesłane

Reprezentacja gimnazjum (czerwone 
stroje) zagrała w Kowalewie

       Rekreacja

Siciński pokonał resztę
W miniony weekend w wąbrzeskiej kręgielni Mango odbyły 
się zawody squasha. W turnieju wystartowało 10 zawodni-
ków, którzy rywalizowali o puchar organizatora. 

Zawodnicy grali systemem 
każdy z każdym. W każdym poje-
dynku walczyli w trzech setach do 
11 wygranych punktów. 

Zwycięzcą zawodów został 
Wiesław Siciński. Drugie miejsce 
przypadło Jackowi Sokołowskiemu 

z Nowego Miasta Lubawskiego. Na 
najniższym stopniu podium stanął 
Bartłomiej Czarnowski. Zwycięzca 
otrzymał puchar, pozostali uczest-
nicy upominki ufundowane przez 
sponsorów.

Tekst i fot. Dawid Otremba

Uczestnicy turnieju

musiało sobie radzić bez głównego 
reżysera gry, Roberta Śliwińskiego, 
który doznał ostatnio kontuzji.  Po-

czątek sobotnich zawodów o godz. 
9.00.

Dawid Otremba

       Piłka nożna

SP Książki podejmą rywali
Wielkimi krokami zbliża się II kolejka Piłkarskiej Ligi Malucha. Tym razem to zespół 
Szkółki Piłkarskiej Książki będzie gospodarzem turnieju. Po pierwszych zawodach piłka-
rze z Książek są liderem tabeli.

Turniej odbędzie się w najbliż-
szą sobotę. Początek zawodów za-
planowano na godzinę 9.30. Zosta-

GRUPA A GRUPA B 

  

  

 WORWO 

  

  

ną rozegrane w hali sportowej przy 
Szkole Podstawowej w Książkach. 
Z uwagi na małą  powierzchnię, 

piłkarze grać będą systemem 4+1 
(4 zawodników plus bramkarz). 

 Dawid Otremba

  

                         GRUPA B  

  11:45 

          WORWO  12:10 

 WORWO 12:35 

  13:00 

    WORWO 13:25 

  13:50 

 

  
                          GRUPA A    

  9:15 

  9:40 

  10:05 

  10:30 

     10:55 

  11:20 
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Piłkarki ręczne wąbrzeskiego gimnazjum pewnie awanso-
wały do półfinału Wojewódzkiej Gimnazjady w Piłce Ręcz-
nej Dziewcząt. Już w środę powalczą o finał podczas zawo-
dów w Brodnicy.

      Piłka ręczna

Pewny awans
       Piłka ręczna

Emocji nie brakowało
Dwa mecze w ciągu pięciu dni zagrały szczypiornistki II-ligowej Vambresii Worwo. W śro-
dę podzieliły się punktami z liderem, w niedzielę pokonały Truso Elbląg. Oba spotkania 
były bardzo emocjonujące.

Vistal II Gdynia 

– Vambresia Worwo 31:31

Miniony tydzień był bardzo 
pracowity dla piłkarek ręcznych 
wąbrzeskiej Vambresii. Na począ-
tek w środę zagrały niezwykle waż-
ny pojedynek z liderem rozgry-
wek, Vistalem II Gdynia. Starcie 
rozpoczęło się od bramki rzuconej 
przez nasz zespół. Chwilę potem 
odpowiedziały rywalki. Bramka za 
bramkę – taki stan utrzymywał się 
do 17. minuty spotkania. Na tabli-
cy świetlnej widniał wtedy remiso-
wy wynik 11:11. Niestety, od tego 
momentu coś się w grze wąbrzeź-
nianek zacięło. Trzy bramki z rzę-
du rzuciła zawodniczka z Gdyni. 
Rywalki systematycznie zaczęły 
powiększać przewagę i do prze-
rwy zgromadziły 6 bramek więcej 
niż Vambresia. Wydawać by się 
mogło, że ta strata nie będzie już 
możliwa od odrobienia. Vistal II 
to doświadczony zespół, który jest 
zapleczem teamu I-ligowego, więc 
wielu już po pierwszej połowie do-
pisało mu dwa punkty. 

Podczas przerwy trener Ta-
czyński dość mocno wstrząsnął 
dziewczynami. Kilka ostrych słów 
i podpowiedzi zaowocowało lepszą 
grą po zmianie stron. Już po kilku 
minutach nasze szczypiornistki 
ponownie złapały kontakt z ry-
walkami. W 50. minucie wyszły 
nawet na prowadzenie. Od tego 
momentu mecz nabrał rumień-
ców. Czas upływał, każda z ekip 
odpowiadała golem za gola. Jesz-
cze na minutę przed końcem za-
wodów rywalki znów prowadziły. 
W kolejnej akcji naszego zespołu 
najwięcej zimnej krwi zachowała 
Ewelina Zakrzewska, która zdo-
była bramkę. Ostatnią akcję prze-
prowadziły gospodynie. Była ostra 
walka w kole i sędzia podyktował 
rzut karny. W szeregach Vambre-
sii zrobiło się nerwowo. Trenerzy 
i zawodniczki rezerwowe wyko-
nanie karnego oglądali na stojąco. 
Emocje sięgały zenitu. Do rzutu 
podeszła Karolina Zwolak z Gdy-
ni i pomyliła się. Radość naszych 
zawodniczek była ogromna. Po 
stronie liderek widać było roz-
pacz. Punkt wywalczony w tak 
ważnym pojedynku może mieć 
niebagatelne znaczenie w dalszej 
części sezonu. 

– Dziewczynom należą się 
brawa za postawę w drugiej czę-
ści spotkania. Walczyły do końca 
i, jak widać, to się opłaciło – sko-
mentował środowy pojedynek 
opiekun Vambresii Bogdan Ta-
czyński.

Najskuteczniejszą piłkarką 
w wąbrzeskim zespole była Pau-
lina Domian, która zdobyła 8 bra-

mek. 
Vambresia Worwo 

– MKS Truso Elbląg 32:31

Do niedzielnego pojedynku 
z piłkarkami z Elbląga nasz zespół 
przystąpił podbudowany remi-
sem w Gdyni. Rywalki do meczu 
z Vambresią zdołały wygrać zale-
dwie jedno spotkanie z najsłabszą 
w lidze Budowlanką. Wszystko 
wskazywało więc na łatwe zwycię-
stwo, choć jeszcze przed pierwszym 
gwizdkiem trener Taczyński prze-
strzegał przed hurraoptymizmem. 
Jak się okazało, miał rację. Zawody 
od samego początku miały wyrów-
nany przebieg. Żadna z drużyn nie 
potra�ła odskoczyć na więcej niż 2 
gole, przewagi były szybko niwelo-
wane. Do przerwy nasz zespół pro-
wadził różnicą zaledwie 1 bramki. 

Druga odsłona była bliźniaczo 
podobna do pierwszej. W 50. mi-
nucie spotkania wąbrzeźniankom 
udało się wypracować trzybram-
kową przewagę. Ta jednak zosta-
ła szybko roztrwoniona i rywalki 
znowu złapały kontakt. Na szczę-
ście w końcówce nasz zespół po-
kazał charakter. Na minutę przed 

�nałem Vambresia prowadziła 
dwoma golami. Co prawda straciła 
jeszcze jedną bramkę, ale zdołała 
dowieźć korzystny wynik do ostat-
niego gwizdka. Zwycięstwo 32:31 
stało się faktem. 

– Już przed pierwszym gwizd-
kiem przestrzegałem dziewczy-
ny, żeby nie lekceważyły rywalek. 
Mecz był bardzo wyrównany. Do-
świadczenie dało nam wygraną 
– powiedział po spotkaniu trener 
Taczyński.

Najwięcej bramek dla zespołu 
zdobyła Agnieszka Lubańska (9). 

Niedzielne spotkanie było 
ostatnim w pierwszej rundzie roz-
grywek II ligi. Teraz czas na rundę 
rewanżową. Póki co, wąbrzeźnianki 
pozostają bez porażki. Ciekawostką 
jest fakt, że wszystkie mecze wyjaz-
dowe nasz zespół zremisował. Na 
własnym parkiecie odniósł dwa 
zwycięstwa. 

Do rywalizacji szczypiornistki 
wrócą już 18 stycznia. W meczu 
na szczycie podopieczne trenera 
Taczyńskiego zmierzą się liderem 
AZS AWFiS Łączpolem Gdańsk. 

Tekst i fot. Dawid Otremba

                                           Tabela II ligi kobiet 

1  5 8 160:111 

2  5 8 156:112 

3  5 7 169:138 

4  5 5 164:154 

5  5 2 122:144 

6  5 0 92:204 

 

Spotkanie z Truso Elbląg miało wyrównany przebieg

II ligowy zespół Vambresii Worwo

W czwartek piłkarki gimna-
zjum wystąpiły w roli gospodyń. 
W zawodach ćwierć�nałowych 
zagrały cztery zespoły. Organiza-
torzy zdecydowali się na grę sys-
temem pucharowym. Stworzono 
dwie pary, zwycięzcy zmierzyli się 
w �nale. Na otwarcie szczypior-
nistki z Wąbrzeźna rywalizowa-
ły z koleżankami z Gruty. Wynik 
30:1 mówi wszystko. Rywalki nie 
miały w tym pojedynku nic do po-
wiedzenia, a zwycięstwo wąbrzeź-
nianek było jak najbardziej zasłu-
żone. W drugim starciu Kowalewo 
wygrało z Grudziądzem. 

Finałowy, derbowy pojedynek 
miał nieco bardziej wyrównany 
przebieg. Piłkarki z Kowalewa 
zdołały rzucić 12 bramek, na które 
zespół z Wąbrzeźna odpowiedział 
aż 28 golami. 

Dzięki wygranej szczypior-
nistki z wąbrzeskiego gimnazjum 
zapewniły sobie awans do pół�na-
łów. Zawody te odbyły się wczoraj. 
Obok zespołu z Wąbrzeźna zagra-
ły ekipy z Brodnicy i Włocławka. 
Stawką był awans do �nału gim-
nazjady.

Tekst i fot. 

Dawid Otremba

Monika Kochańska (z piłką) była pewnym punktem wąbrzeskiego zespołu

Zwycięska ekipa wąbrzeskiego gimnazjum

W pierwszym meczu wąbrzeźnianki rozbiły drużynę z Gruty
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